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Szczęśliwiec z naszego miasta 
wygrał 356 454,00 zł w Mini 

Lotto! To właśnie w Jaworznie 
zmieniło się życie jednego miesz-
kańca. Szczęśliwa osoba, której 
imię nie zostało ujawnione, stała się 
bogata dzięki swojemu niesamowi-
temu szczęściu w grze Mini Lotto.

We wtorek, 14 listopada, kiedy 
to odbyło się rutynowe losowanie 
Mini Lotto, nasz szczęśliwy boha-
ter, mając tylko nadzieję i odrobinę 
szczęścia, zdecydował się zainwesto-
wać 1,5 zł w zakup losu lotto.

Miejsce, które przyniosło mu 
szczęście, to punkt sprzedaży przy 
ul. Karola Olszewskiego 2A w Ja-
worznie.

Kiedy wybrzmiały wylosowane 
numery – 2, 3, 6, 32, 36 – okazało się, 
że nasz bohater jest jedynym, który 

Główna wygrana w Mini Lotto

trafił wszystkie pięć liczb, co gwaran-
towało mu główną wygraną. Nagro-
da? Zniewalające 356 454 zł! To kwo-
ta, która może zmienić życie, otwie-
rając drzwi do nowych możliwości, 
spełnienia marzeń czy nawet zabez-
pieczenia przyszłości finansowej.

Historia ta jest przypomnieniem, 
że czasem nawet najmniejsza inwe-
stycja może przynieść niespodziewa-
ne i spektakularne rezultaty. Oczywi-
ście, zwycięzca musi pamiętać o ko-
nieczności zapłaty 10 proc. podatku 
od wygranej, ale nawet po odjęciu 
tej sumy pozostaje imponująca kwo-
ta. To wydarzenie z Jaworzna z pew-
nością na długo zostanie w pamięci 
lokalnej społeczności i będzie inspi-
racją dla wielu, pokazując, że czasem 
warto zaryzykować.

IW

Jaworznicki dzień dla biznesu

czytaj na str. 5

– Zwracam się z gorącą prośbą 
o udostępnienie linku do naszej 
zbiórki na rzecz leczenia Mariu-
sza. Każde udostępnienie ma dla 
nas nieocenioną wartość. Im wię-
cej osób dowie się o naszej akcji, 
tym większe są szanse na ze-
branie niezbędnych środków 
na kosztowne leczenie. Dzięki 
temu Mariusz będzie miał szansę 
spędzić więcej czasu ze mną, 
naszym synem i bliskimi – pisze 
narzeczona Mariusza.

– Dziękuję z całego serca 
za Twoje wsparcie i za każdy gest 
solidarności z nami.

– Cześć, jestem narzeczoną 
Mariusza, którego odwaga i de-
terminacja w walce z rakiem 
są dla nas wszystkich inspira-
cją. Mariusz, który w styczniu 
skończy 42 lata, od 2019 roku 

Mariusz walczy ze złośliwym rakiem

dzielnie zmaga się z nowotwo-
rem złośliwym pęcherza moczo-
wego. Przeszedł już pomyślnie 
cykl zabiegów i leczenia, jed-
nak w lipcu tego roku otrzyma-
liśmy druzgocące wieści o prze-
rzutach do płuc, kości i szpiku 
kostnego.

– Lekarze dali mu od 2 do 7 
miesięcy życia, ale Mariusz nie 
poddał się i kontynuuje walkę.

– Niestety, pomimo naszych sta-
rań i ciężkiego leczenia, w tym che-
mioterapii, stan Mariusza pogorszył 
się, a nasze oszczędności zostały wy-
czerpane. Teraz stawiamy na medy-
cynę niekonwencjonalną, która już 
przyniosła pierwsze zachęcające re-
zultaty, poprawiając wyniki Mariusza 
i oddalając zagrożenie życia.

Wyzwanie finansowe:
Koszt tygodniowego leczenia jed-

nym z leków, Mycelcaps, to 1044 zł, 
co miesięcznie daje 4176 zł. Oprócz 
tego Mariusz potrzebuje innych su-
plementów i leków z przepisanej ku-
racji, które mają na celu wzmocnie-
nie jego organizmu i pomóc w dal-
szej walce z chorobą. Do tego docho-
dzą koszty diety, dojazdów do leka-
rzy, leki przeciwbólowe, a Mariusz, 
będąc na zwolnieniu lekarskim, nie 
może wrócić do pracy.

– Jestem głęboko wdzięczna za każdą 

formę pomocy i za każde udostępnienie 

naszego linku https://pomagam.pl/

hddwak

Drzewo, które znajduje 
się na środku chodnika 
przy ulicy Katowickiej, 
zostało uratowane. Nie 
otula już go szczelnie 
asfalt.

Na ulicy Krakowskiej, gdzie 
właśnie kończy się remont dro-
gi, tamtejsi wykonawcy zaas-
faltowali drzewo, które znaj-
duje się na środku chodnika. 
Nie przeszkodziło ono w poło-
żeniu nawierzchni, która ideal-
nie otuliła stojącą na nim prze-
szkodę.

O  a b s u rd z i e  d ro g o w y m 
i dziwnym sposobie położenia 
nawierzchni już pisaliśmy, mar-
twiąc się, że drzewo nie prze-
trwa długo w takich warun-
kach i nie jest jeszcze za późno 
na jego uratowanie.

I tak właśnie się stało. Po na-
głośnieniu tematu przez nas jak 

i licznych komentarzach miesz-
kańców Jaworzna w tej sprawie, 
asfalt znajdujący się dookoła 
drzewa został wycięty. Odsłoni-
ło to podstawę pnia drzewa i ura-
towało drzewo. Wycięty asfalt zo-
stanie zastąpiony przepuszczal-
nym materiałem.

Weronika Palka

Uratowane drzewo

Drzewo po zaasfaltowaniu i po dokonanych poprawkach

Czy Tauron Wydobycie, któ-
ry od początku roku nie na-
leży już do Grupy Tauron, 

zmieni nazwę? Wiele wskazuje 
na to, że spółka nie zdąży wypeł-
nić wszystkich formalności. Jej 
władze poprosiły Grupę Tauron 
o możliwość używania nazwy 
Tauron Wydobycie przez kolej-
ny rok.

Tauron Wydobycie od począt-
ku roku nie jest już częścią Grupy 
Tauron. Wydobycie, które skupia 
kopalnie Sobieski, Janina i Brzesz-
cze, jest własnością Skarbu Pań-
stwa. Firma jednak uzyskała pra-
wo do używania dotychczasowej  
nazwy do końca 2023 roku.

W 2024 roku miała nastąpić 
zmiana nazwy – prawdopodobnie 
na Polski Koncern Wydobywczy. 
Tauron Wydobycie chciałby jed-
nak, ze względów organizacyj-
nych, korzystać dalej z obecnej 
nazwy – przynajmniej do końca 
2024 roku.

–  Zmiana marki  nastąpi 
z dniem rejestracji zmiany statutu 
przez KRS. W związku z tym, oraz 
ze względów organizacyjnych, 
spółka wystąpiła do Tauron Polska 
Energia o możliwość wydłużenia 
okresu korzystania z marki Tauron 
– mówi Marcin Maślak, rzecznik 
prasowy w Tauronie Wydobycie.

AZ

Czy Tauron 
Wydobycie 
zmieni nazwę?

eprasa.pl 3102a6f922
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Blog: Każda pliszka swój ogonek chwali

Jaworzniccy policjanci aresz-
towali 69-letniego mieszkań-
ca Jaworzna. Mężczyzna 

oskarżony jest o nielegalne prze-
trzymywanie ptaków chronio-
nych prawem oraz posiadanie 
narzędzi kłusowniczych.

Policjanci z wydziału do wal-
ki z przestępczością gospodarczą 
po uzyskaniu informacji o podejrza-
nym, przeprowadzili rewizję na jego 
posesji. Odkryto tam ptaki z gatunków 
Makolągwa i Szczygieł, które są pod 
ścisłą ochroną gatunkową. Zabez-
pieczono także urządzenia do niele-
galnego łapania ptaków, wskazujące 
na długotrwałe zajmowanie się kłu-
sownictwem przez podejrzanego.

Eksperci z Pogotowia Leśnego 
Nadleśnictwo Katowice potwier-
dzili, że znalezione ptaki są objęte 
ochroną. Zatrzymany przyznał się 
do winy, twierdząc, że łapał ptaki 
dla własnych potrzeb. Grozi mu 

W Polskiej Grupie Górniczej 
(PGG) ruszyła promocja 

„Black Weeks”, która będzie 
trwać od 20 listopada do 8 grud-
nia. W ramach tej akcji, wszyscy 
klienci, którzy zdecydują się 
na zakup węgla przez e-sklep 
spółki, otrzymają rabat w wyso-
kości 200 złotych na każdą ku-
pioną tonę. PGG po raz pierwszy 
uczestniczy w takiej promocji.

Jak skorzystać z oferty? Oferta 
„Black Weeks” dotyczy wszystkich 
rodzajów węgla, które są dostęp-
ne w asortymencie internetowe-

go sklepu PGG. Rabat naliczy się 
poprzez użycie specjalnego kodu 
promocyjnego w trakcie realizacji 
zakupu online.

Niedawno obniżono także ceny 
części produktów, a obniżki cen do-
tyczą nie tylko standardowego wę-
gla opałowego, ale także popular-
nych ekogroszków, które również 
staniały o 200 złotych na tonie. Niż-
sze ceny zaproponowano na kostkę 
z kopalń Piast i Sośnica minus 270 
złotych na tonie. Pozostałe węgle 
grube są dostępne o 100 złotych 
taniej niż dotychczas.        IW

„Black Weeks” w PGG

Aresztowany za nielegalne 
przetrzymywanie 
chronionych ptaków

JIG zaprasza do programu 
„Szkoła z Klimatem”
Zależy Ci, żeby Twoja szko-

ła była bardziej eko? Do-
łącz do programu „Szkoła 

z Klimatem”, na który zaprasza 
Jaworznicka Izba Gospodarcza. 
Biorąc udział masz szansę za-
projektować dla Twojej szkoły 
pomysłowe wnętrze lub zewnę-
trzy ogród deszczowy.

Co to za program?
„Szkoła z Klimatem – działa-

nia partycypacyjne dla człowieka 
i środowiska” to nie tylko projekt 
naukowy, ale i przygoda, w której 
możecie uczestniczyć wspólnie!

Mamy dwa główne cele:
Tworzenie Przyjaznej Prze-

strzeni Szkolnej: Wyobraźcie so-
bie, że możecie zmienić swoją 
szkołę, uczynić ją bardziej przy-
jazną i ekologiczną. Właśnie tego 
dotyczy pierwszy cel. Będziecie 
pracować nad projektem, który po-
może Wam lepiej zrozumieć i sza-
nować Wasze otoczenie szkolne.

Ogród Deszczowy i Edukacja 
Ekologiczna: Drugi cel to realiza-
cja modelowego ogrodu deszczo-
wego i zajęcia na temat ochrony 
środowiska. Dowiecie się, jak waż-
ne jest zbieranie deszczówki i ja-
kie korzyści przynosi to dla naszej 
planety.

Jak możecie wziąć udział?
To proste! Wystarczy, że z po-

mocą nauczycieli zgłosicie swo-
ją szkołę do programu. Do celu 
pierwszego przygotujcie pracę 
plastyczną pokazującą propozy-
cję zmiany wnętrza szkoły i krót-
ki opis (1-2 strony A4) dlaczego 
według Was właśnie taka zmiana 
jest konieczna. Do drugiego celu 
– narysujcie, namalujcie lub po-

każcie dowolną metodą plastycz-
ną, jak widzicie zbiór deszczów-
ki wokół Waszej szkoły i krótko 
opiszcie (1-2 strony A4), dlacze-
go to ważne.

Co dalej?
Zgłoście swoje prace do pro-

gramu, a czekają na Was warszta-
ty, wsparcie ekspertów i mnóstwo 
nauki poprzez praktyczne działa-
nia. Finalnie, najlepsze projekty 
zostaną wybrane i zrealizowane 
wspólnymi siłami.

Nie przegapcie tej niezwykłej 
okazji, by stać się liderami eko-
-zmian w Waszej szkole i spo-
łeczności. Dołączcie do nas i zmie-
niajmy świat na lepsze, jeden pro-
jekt po drugim. Razem zbudujmy 
„„Szkołę z Klimatem”!

Termin nadsyłania prac 
do 10.12.2023 r,

adres mailowy: biuro@jig.jaw.pl
lub osobiście w siedzibie JIG

ul. Staszica 20, 43-600 Jaworzno.
Termin realizacji projektów 

do 15.06.2024.

Po upływie terminu nadsyłania 
prac nastąpi przeanalizowanie 
odpowiedzi na podstawie których 
zostaną wybrane placówki, które 
wykażą się pomysłem oraz rzeczo-
wym jego uzasadnieniem. O wy-
borze placówki zadecyduje komi-
sja ekspercka projektu oraz człon-
kowie JIG-u oceniająca otwartość 
i kreatywność przesłanych prac. 
W opisie należy ująć zaangażo-
wanie władz szkoły na wolonta-
rystyczną współpracę (zaangażo-
wanie konserwatora, nauczycieli 
itp.). Finalnie zostaną wytypowa-
ne trzy placówki, w których zosta-
nie zrealizowany program „Szkoła 
z Klimatem – działania partycypa-
cyjne dla człowieka i środowiska”.

Technika prac dowolna. Ko-
misja ekspercka projektu będzie 
zwracać uwagę na aspekty ekolo-
giczne pomysłów, zrównoważony 
rozwój, wykorzystanie materiałów 
z recyklingu, wrażliwość na aspek-
ty środowiskowe itp.

Program realizowany w ramach 
Rządowego Programu Fundusz 
Inicjatyw Obywatelskich NOWE-
FIO na lata 2021-2030.

(iw)

Podczas konferencji na temat 
bezpieczeństwa w szkołach 
prezydent Paweł Silbert po-

wiedział ze sceny, że otrzymuje 
groźby kierowane do niego i jego 
rodziny. Mówił, że odbiera maile 
z takimi groźbami bardzo często. 
Ta wypowiedź zmroziła publicz-
ność, wśród której byli również 
policjanci.

Prezydent powiedział, że pra-
wie codziennie otrzymuje takie po-
gróżki. Sprawdziliśmy w prokuratu-
rze i jak się okazuje, żadna sprawa 
o takim charakterze nie jest prowa-
dzona. Sprawdziliśmy to również 
na policji, gdzie okazało się, że jed-
na ze spraw o podobnym charakte-
rze miała miejsce w lipcu ubiegłego 
roku, a aktualnie, jeśli chodzi o kie-
rowanie karalnych gróźb, żadna 
sprawa nie jest prowadzona.

W wypowiedziach dla TVP 3 Ka-
towice i TVS rzecznik UM Jaworz-
no zapewniał, że zgłoszenia tych 
spraw zostały skierowane do odpo-
wiednich urzędów. Do tej pory nie 

wiemy, o co chodziło tak napraw-
dę prezydentowi czy rzecznikowi. 
Na nasze pytania wysłane ponad 
tydzień temu, nikt z nich nie raczył 
odpowiedzieć.

Widocznie komuś coś się pomyli-
ło. Albo prezydentowi, który mówił, 
że otrzymuje takie pogróżki niemal 
codziennie, albo rzecznikowi, który 
zgłaszał to do jakichś bliżej nieokre-
ślonych urzędów.

Sytuacja martwi z dwóch powo-
dów. Po pierwsze, jeśli faktycznie 
prezydent niemal codziennie otrzy-
muje groźby w stosunku do siebie 
i swojej rodziny, to reakcja służb po-
winna być stanowcza i natychmia-
stowa. Wytropienie autora emalia 
jest dla służb prostą sprawą i taki 
człowiek czy grupa osób powinni 
ponieść konsekwencje. No, ale je-
śli prezydent wyolbrzymił skalę tych 
gróźb, mówiąc, że prawie codzien-
nie dostaje groźby, a miał na myśli 
jakiś jeden incydent z lipca ubiegłe-
go roku, to powinien to jak najszyb-
ciej wyjaśnić. Franciszek Matysik

Czy ktoś grozi 
prezydentowi?

kara pozbawienia wolności od 3 
miesięcy do 5 lat.

– Dobra wiadomość jest taka, 
że po odbyciu obserwacji w ośrod-
ku rehabilitacji dla dzikich zwie-
rząt ptaki, które do tej pory skaza-
ne były na życie w niewoli w nie-
naturalnych dla nich warunkach, 
zostaną wypuszczone na wolność 
i zwrócone matce naturze – infor-
muje KMP Jaworzno.        IW

Gdy na ostatniej sesji radni 
chcieli dyskutować na te-

mat Jaworznickiego Obszaru 
Gospodarczego (JOG) ni stąd, 
ni zowąd, wszyscy usłyszeli 
od prezydenta napastliwe pyta-
nie: Czy ktoś ma lepszy pomysł 
na przyszłość Jaworzna niż 
JOG? Na sali zdało się odczuć 
konsternację i wzburzenie, 
bo zaskoczeni radni nie mogą 
przecież na sesji w dowolny 
sposób i w nieograniczonym 
czasie jak prezydent peroro-
wać na temat swych pomysłów 
w sprawie świetlanej przy-
szłości Jaworzna. I niczym za-
kneblowani milczeli, co z nie-
ukrywaną satysfakcją przyjął 
prezydent i idąc za ciosem, 
rzucił samochwalczy greps: 
Od JOG-u może być lepszy je-
dynie JOG-2.

Wielce mnie to zdumiało, 
bo faktycznie to jedyny na taką 
skalę gospodarczy pomysł Sil-
berta, który może się udać. Po-
mysł jest odważny i może dać 
szansę miastu, by za kilkanaście 
lat mieć prężnie działający Ja-
worznicki Okręg Przemysłowy.

Spójrzmy jednak na to z pew-
nej perspektywy czasowej. 
Po 20 latach rządzenia jeste-
śmy na etapie, kiedy za papie-
rowe czeki od PiS-u mamy na-
pisaną na kolanie specustawę 
dotyczącą wycięcia lasu. Wy-
cięto miliony drzew i zarośniętą 
działkę. Dalej jesteśmy w sferze 
wizji i obietnic w upolitycznio-
nym procesie gospodarczym. No 
cóż, cieszyć się mamy za uzy-
skane do budżetu 120 mln zł? 
Może tak. Połowa z tego pójdzie 
na spłatę długu, a druga połowa 
na wyborcze obietnice w przy-
szłym roku. Czyli „nikt wam tyle 
nie da, co obieca”.

Wracając do sedna, jeśli to je-
dyny pomysł na rozwój Jaworz-
na i on już się udał, bo miasto 
zrobiło już wszystko, co mogło, 
to zapowiada nam się żałosny 
koniec 20 lat rządzenia Silberta. 
Z jednej strony, jeśli był to jedy-
ny pomysł, a kolejne to rozdaw-
nictwo, to w zasadzie cały po-
tencjał Silberta już się wyczerpał 
i nic większego już nie wymyśli.

Obojętnie teraz, kto będzie 
jego następcą, dostanie przynaj-

mniej w spadku środki, aby bu-
dować Jaworzno od.Nowa, czy-
li naprawić np. rynek, który się 
sypie, naprawić wszędobylską 
kostkę brukową, która za czasów 
rzymskich wytrzymywała set-
ki lat, a w Jaworznie jednej ka-
dencji Silberta nie wytrzymuje. 
Następca musi dopłacić do za-
kończenia budowy estakady, po-
szerzyć ulice, naprawić ścieżki 
rowerowe, dofinansować sport 
i kulturę, które żałośnie dryfują.

Wiele zadań do odnowy i od-
budowy Jaworzna stoi przed 
następcą Silberta. No, ale coś 
trzeba zrobić, aby życie w Ja-
worznie nie przypominało „Dnia 
świstaka”, gdzie co dzień jest 
tak samo, a monopol na wiedzę 
mają jedynie partyjni koledzy. 
Co zatem zrobić?

Odpowiedź jest trywialna: 
Należy wsłuchiwać się i słuchać 
mieszkańców, ale nie w taki 
sposób, jak zaprezentował Sil-
bert na ostatniej sesji, który za-
dając napastliwe pytanie, pra-
gnął radnych raczej mentalnie 
zakneblować.

Franciszek Matysikeprasa.pl 3102a6f922
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wybory samorządowe odbdą się w 2024 roku

OGŁOSZENIE

Dokończenie ze str. 1

Aleksandra Kramar-
czyk – laureatka 
tegorocznej edycji 

konkursu „Mój pomysł 
na biznes” organizowane-
go przez Jaworznicka Izbę 
Gospodarczą. Aleksandra 
jest uczennicą pierwszej 
klasy Technikum nr 6 w Ja-
worznie na profilu grafiki-
-poligrafi cyfrowej. – Lubię 
uczyć się nowych umiejęt-
ności i próbować nowych 
rzeczy – mówi. – Brałam 
udział w akcjach jako wo-
lontariusz, rysując różnego 
rodzaju plakaty związane 
z akcjami charytatywnymi. 

Ela Bigas: Podaj proszę 
pełny tytuł twojego 
projektu i krótki jego opis

Moim pomysłem jest 
otwarcie własnej działalno-
ści pod nazwą „Zielona szta-
luga”. Firma ta zajmowałaby 
się nauką rysunku w terenie 
podczas wycieczek w plener.

Jak powstawał ten projekt, 
co Cię zainspirowało, czym 
się sugerowałeś?

Od wielu lat pasjonuję się 
rysunkiem i malarstwem. Je-
stem także osobą, która uwiel-
bia podróże. Chcąc połączyć 
obie te pasje, stworzyłam,,Zie-
loną sztalugę”, miejsce dla lu-
dzi z zamiłowaniami plastycz-
nymi, miejsce dla tych, którzy 
tak jak i ja kochają podziwiać 
krajobrazy.

Dlaczego właśnie ten 
projekt jest zdany 
na sukces?

Wycieczki plastyczne 
mają sporą szansę na suk-
ces zważywszy na fakt, iż nie 
ma w tej branży konkuren-
cji. Taki biznes jest nowością, 
co może przyczynić się do du-
żego zainteresowania ofertą 
i w związku z tym sporą ilo-
ścią chętnych. Sądzę także, 
że takie miejsce jest idealne 
dla osób wrażliwych na sztu-
kę i piękno natury.

Jakie projekt ma słabe 
strony, jak nad nimi można 
zapanować?

Fakt, że jest wyjątkowy, 
jest również jego słabą stro-

ną, ponieważ może początko-
wo spotkać się z małym zain-
teresowaniem. Jednak za po-
mocą strony internetowej, 
jak i wszelkich reklam w so-
cial mediach, będę usiłowała 
uzyskać rozgłos oraz dotrzeć 
do osób zainteresowanych.

Czy projekt wejdzie w fazę 
realizacji? Od czego 
rozpoczniesz realizację?

Nie jestem w stanie stwier-
dzić, jak dokładnie będzie 
wyglądać moja działalność 
w przyszłości, bo uczę się do-
piero w pierwszej klasie tech-
nikum, jednak sądzę, że naj-
pierw powinnam się odpo-
wiednio rozwinąć plastycz-
nie, pozyskać liczne kontak-
ty związane ze światem ar-
tystycznym. Aktualnie posia-
dam sporą wiedzę rysowni-
czą, jednak aby być w stanie 
uczyć młodych ludzi, muszę 
umieć znacznie więcej.

W pewnej arcyzabawnej 
powieści napisano „radość 
jest zawsze ważniejsza 
od szmalu”. Czy ta zasada 
twoim zdaniem działa też 
w świecie biznesu?

Moim zdaniem „radość” 
jest ważniejsza od „szmalu”, 
ponieważ mimo kolosalnych 
zarobków bez szczęścia i ra-
dości z tego, co robimy, nie 
powędrujemy daleko.

Co determinuje sukces 
w biznesie? Czy sukces 
może być dziełem 

przypadku?
Sukces jest dziełem zapla-

nowanego celu, ciężkiej pracy 
i ciągłej determinacji w jego 
osiągnięciu.

Twoje ambitne plany 
na przyszłość…

W przyszłości planuję się 
stale rozwijać. Nie tylko pod 
względem artystycznym, ale 
pod wieloma innymi kąta-
mi. Jednak sądzę, że jednym 
z głównych celów będzie roz-
wijanie moich głównych pa-
sji, tych związanych z „Zielo-
ną sztalugą” i dążenie do re-
alizacji moich celów. Ale nie 
będę ich zdradzać, by nie za-
peszyć.

Co daje Ci autentyczną 
radość, czyli jaka jest twoja 
autorska metoda na stres?

Moim sposobem na radość 
jest świadomość, że czas, jaki 
poświęcam w realizację ce-
lów, doprowadzi mnie do suk-
cesu. Serce i determinacja,  
jaką wkładam w moją pracę, 
daje mi radość i przekonanie, 
że mogę.

Twoje uniwersalne 
motto na niełatwą 
współczesność...

Myślę, że moim mottem 
jest zwyczajne niepodda-
wanie się i dążenie do celu, 
mimo iż droga może nie być 
usłana różami.

Dziękuję za rozmowę 
Ela Bigas

Aleksandra Kramarczyk 
– „radość jest ważniejsza od szmalu”

Aleksandra Kramarczyk odbiera nagrodę tegorocznej edycji 
konkursu „Mój pomysł na biznes” Aleksandra Kramarczyk, 
Maria Materla (radna Sejmiku Województwa Śląskiego), Wiesław 
Pieczonka (wiceprezes Jaworznickiej Izby Gospodarczej) 

Czy kultura w Jaworznie 
będzie miała się lepiej 

i co trzeba zrobić, aby po-
stawić ją na nogi? Zapra-
szamy na rozmowę Micha-
ła Kirkera z Barbarą Wój-
cik-Wiktorowicz. Wnioski 
są zaskakujące.

Włodarze Jaworzna już 
dawno temu postawili wiel-
ki X na jaworznickiej kultu-
rze. Brak środków, brak chę-
ci współpracy, brak zadba-
nia o pracowników, którzy 
od lat tworzyli tę część mia-
sta, sprawiła, że dzisiaj kul-
tura stoi na krawędzi i utrzy-
mywana jest tylko i wyłącznie 
niesamowitym zapałem i pra-
cą wykonywaną przez nielicz-
nych już twórców i animato-
rów, którzy nie stracili nadziei 
i dalej im się chce.

Basia do niedawna two-
rzyła z sukcesami kulturę 
w naszym mieście. Od kil-
ku jednak lat tworzy ją w są-
siednich Mysłowicach, gdzie 
warunki i zrozumienie dla jej 
pracy są zdecydowanie więk-
sze. W Mysłowicach zarów-
no dyrekcja ośrodka kultury, 
jak i prezydent miasta chęt-
nie wspierają działania, a ra-
czej ludzi, którzy mają pomy-
sły i chętnie je realizują. Tam 
dochodzi do dialogu nie tylko 
twórców z przełożonymi, ale 
także twórców z lokalną spo-
łecznością. Wszyscy są wysłu-
chani i można zaspokoić ich 

Rozmowy o kulturze

potrzeby kulturalne. To wła-
śnie dialogu najbardziej bra-
kuje w Jaworznie. Nikt nie 
chcę słuchać potrzeb zarów-
no mieszkańców, jak i anima-
torów kultury, którzy próbują 
„rzeźbić” z tego, co mają.

Włodarze Jaworzna oraz 
osoby zarządzające jednost-
kami kultury (oczywiście nie 
wszyscy) nie budują relacji, 
które wpływają na całokształt 
działań. Jeżeli wszyscy czują 
się bezpiecznie – twórcy oraz 
widzowie – to wówczas kultu-
ra i działania wokół niej roz-
kwitają. Działania w mieście 
nie powinny się także ogra-
niczać do prowadzenia har-
monogramowych zajęć, czy 
sporadycznych koncertów 
lub spektakli. Z kulturą trzeba 
wyjść do ludzi i zaadaptować 
przestrzeń, w której się pracu-
je, poznać historie miejsc i lu-
dzi, a także wpleść to, co już 
jest i stworzyć z tego coś wy-
jątkowego.

Trzeba pamiętać, że aby mó-
wiono o kulturze w mieście do-
brze, trzeba sprawić, aby wszy-
scy zainteresowani byli zaan-
gażowani. Od włodarzy, przez 
twórców, kończąc na widowni, 
czyli mieszkańcach.

Moje prywatne zdanie jest 
dosyć transparentne – władza 
w Jaworznie udowodniła, że nie 
jest zainteresowana pielęgno-
waniem kultury, którą za wszel-
ką cenę stara się upolitycznić. 
Obcinanie funduszy i totalny 
brak kreatywności oraz zaufania 
do podwładnych sprawił, że dzi-
siaj oprócz nielicznych przed-
sięwzięć, w naszym mieście nie 
dzieje się zbyt wiele.

Co się więc musi zmienić 
w Jaworznie, aby kultura mo-
gła w pełni rozwinąć skrzydła? 
Musi po prostu zmienić się wła-
dza na taką, której na kulturze 
i tożsamości miasta po prostu 
będzie zależeć.

Pamiętajcie, że nie ma kultu-
ry bez kultury.       Michał Kirker

Michał Kirker i Barbara Wójcik-Wiktorowicz

Pomimo wyzwań, z ja-
kimi się mierzy, Mariusz 
ma niesłabnącą wolę wal-
ki i jest autorytetem dla 
swojego 6-letniego syna, 
który jest autystyczny. Jego 
plany na przyszłość i chęć 
życia są dla nas wszystkich 
motywacją, aby nie podda-
wać się w obliczu przeciw-
ności.

– Zwracam się do Ciebie 
z prośbą o wsparcie. Każda 
złotówka, którą możesz prze-
kazać, pomoże Mariuszowi 
w tej nierównej walce. Two-
je wsparcie nie tylko pomo-
że w pokryciu kosztów lecze-
nia, ale także da naszemu 
bohaterowi siłę i nadzieję, 
że nie jest sam w tej walce – 
pisze narzeczona Mariusza.

Możesz Pomóc: 
https://pomagam.pl/hddwak
Razem możemy zrobić róż-

nicę w życiu Mariusza i jego 
rodziny. Twoje wsparcie, każ-
da złotówka, każde udostępnie-
nie i każde dobre słowo liczy 
się! Dziękujemy z całego serca 
za Twoje wsparcie i solidarność 
w walce Mariusza z rakiem.

IW

Mariusz walczy ze złośliwym rakiem

eprasa.pl 3102a6f922
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I N F O R M A T O R
P O L I C J A

Komenda Miejska, ul. Narutowicza 1 ......................................... tel. 997, 47 85-25-255

S T R A Ż  P O Ż A R N A

Komenda Miejska, ul. Krakowska 22 ...........................................tel. 998, 32 751-87-10

S T R A Ż  M I E J S K A
Straż Miejska – Plac Górników 5...................................................tel. 986, 32 618-16-18

P O G O T O W I A
Numer alarmowy.....................................................................................................tel. 112
Pogotowie ratunkowe, ul. Chełmońskiego 28..................................................... tel. 999
Pogotowie gazowe, Jaworzno, ul. Matejki 33 ..................................................... tel. 992
Pogotowie energetyczne, ul. Wojska Polskiego 2 .............................................. tel. 991
Pogotowie wodociągowe, ul. Św. Wojciecha 34................................................. tel. 994
Pogotowie ciepłownicze, Al. Tysiąclecia 7 .......................................................... tel. 993
Powiatowe Centrum Zarządzania Kryzysowego, ul. Krakowska 22....tel. 32 61-81-890

U R Z Ę D Y
Urząd Miejski ul. Grunwaldzka 33 – centrala...................................... tel. 32 618-15-00
strona internetowa: ..............................................................................www.jaworzno.pl
Miejski Rzecznik Konsumentów – Plac Górników 5........................... tel. 32 61-81-777
Urząd Skarbowy, ul. Grunwaldzka 274................................................tel. 32 616-54-94
Powiatowy Urząd Pracy Jaworzno, ul. Północna 9b .......................... tel. 32 618-19-00
Poczta Główna, ul. Pocztowa 9.............................................................tel. 32 616-38-32
Prokuratura Rejonowa, ul. Inwalidów Wojennych 5...........................tel. 32 615-57-01
Sąd Rejonowy, ul. Grunwaldzka 28..................................................... tel. 32 758-62-00
Infolinia ZUS ........................................................................................... tel. 22 560 16 00

Z D R O W I E
Szpital Miejski, ul. Chełmońskiego 28........................ tel. 32 616-44-82, 32 317 45 11

M I E J S K I E  I N S T Y T U C J E
Miejska Biblioteka Publiczna, ul. Rynek Główny 17...........................tel. 32 751-91-92
Biblioteka Pedagogiczna .......................................................................tel. 32 616-26-95
Muzeum Miasta Jaworzna, ul. Pocztowa 5.......................................... tel. 32 618-19-50
Miejskie Centrum Kultury i Sportu, ul. Grunwaldzka 80...................tel. 32 745-10-30
Miejski Ośrodek Pomocy Społecznej (MOPS), ul. Północna 9b ....... tel. 32 618-18-40

S P O Ł E C Z N E  I N S T Y T U C J E
Hospicjum, ul. Górniczej 30, od 8.00 do 16.00.................................. tel. 32 616 -74-44 
Hospicjum 24h/dobę domowe............................................................. tel. 601-51-91-02

S P O T K A N I A  A A
Wtorek, godz. 18.00 – Osiedle Stałe (salka w kościele), Grupa AA „Nowa Era”
Środa, godz. 18.00 – Dąbrowa Narodowa (Wspólnota Betlejem, ul. Długa 16), Grupa AA 
„Tu i Teraz” Sobota, godz. 17.00 – Osiedle Stałe (salka w kościele), Grupa AA „Jawor” 
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Będzie się działo …            

16 listopada 2023 roku zmarł Adam Wolań-
ski. Urodził się w Jaworznie Ciężkowicach 
w 1933 roku w leśniczówce, gdzie ojciec 
był leśniczym. I tam z bratem Andrzejem 
spędził dzieciństwo.

Uczęszczał do Li-
ceum w Jaworznie, 
gdzie podczas na-
uki czynnie działał 
w harcerstwie, do-
rabiając w wolnym 
czasie jako pomoc-
nik kierowcy dowo-
żącego pracowni-
ków do kopalni „Ko-
ściuszko”. Kształcił 
się na Politechnice 
w Krakowie. Jako 
inżynier mecha-
nik samochodowy 
został zatrudniony 
w FSC Star w Sta-
rachowicach, gdzie 
został szefem biu-
ra konstrukcyjnego, 
a następnie dyr. ser-
wisu Stara na cały 
świat, czyli tam, 
gdzie eksportowano 
polskie Stary. Zakła-
dał serwisy w Chi-
nach i Angoli. Był 
projektantem i wy-
konawcą samocho-
du Star dla papieża 

Jana Pawła II pod-
czas jego pierwszej 
wizyty w Polsce.

Był pasjonatem 
motocykli i mode-
larstwa szybowco-
wego i pamiętam, 
kiedy będąc jesz-
cze w gimnazjum, 
puszczali z kolega-
mi szybowce na Je-
ziorkach. Startował 
w zawodach moto-
cyklowych w Gór-
n i k u  J a w o r z n o 
i jako jedyny z ca-
łej rodziny kontynu-
ował tę dziedzinę 
po wujku Tadeuszu 
Rudawskim, kon-
struktorem polskie-
go motocykla Sokół.

Miał dwóch sy-
nów, jeden Paweł 
zmarł, drugi Michał 
żyje. U kresu życia 
przeszedł choro-
bę nowotworową, 
a ostatnie miesiące 
spędził pod dobrą 

Wspomnienie Adam Wolański

opieką w domu se-
niora „Jesień na Le-
śnej” w Jaworznie. 
Jako brat wspie-
rał w chorobie bra-
ta Andrzeja – sę-

dziego – oraz i po-
magał bratu Jano-
wi w jego karierze 
śpiewaczej. – Będąc 
na kilkumiesięcz-
nej delegacji w Li-

bercu w Czechach 
w latach 58-59 ku-
pił mi wtedy nie-
osiągalną dla mnie 
gitarę elektryczną 
– czerwoną Jolanę. 
W czasie mojej ka-
riery transportował 
moje „meble” (ame-
rykankę dwuosobo-
wą) najpierw z Ka-
towic do Wrocławia, 
a potem do Warsza-
wy, gdzie osiadłem 
na dłużej i w końcu 
z Warszawy do Ja-
worzna.

Darzył rodziców 
wielkim szacunkiem 
i do końca miał wy-
rzuty, że nie dość im 
pomagał, choć zrobił 
dla nich więcej niż 
pozostali synowie. 
Człowiek wyjątkowo 
kulturalny, skrom-
ny i uczciwy, chętny 
do pomocy, lubiany 
przez pracowników 
i kolegów.

Cześć jego pamię-
ci. Pochówek nastą-
pi we środę 22 listo-
pada br. o godz. 13. 
na Cmentarzu Pech-
nickim, o czym po-
wiadamia brat Jan. 

IW

22 listopada – godz. 
10.00, wernisaż XIII 
Regionalnego Kon-
kursu Plastyczne-
go dla uczestników 
Warsztatów Tera-
pii Zajęciowej z woj. 
śląskiego Magia Ko-
lorów, Hol Hali Wi-
dowiskowo Sporto-
wej MCKiS, ul. Grun-
waldzka 80

23 listopada – godz. 
18.00, Spektakl te-
atralny – „Co modna 
pani wiedzieć powin-
na”, ATElier Kultury 
ul. A. Mickiewicza 2

23 listopada – godz. 
16.00, Andrzejkowa 
zabawa taneczna dla 
seniorów, Hala Wi-
dowiskowo-Sportowa 
MCKiS Grunwaldz-
ka 80

23 listopada – godz. 
18.00, Uroczystość 

PCK z okazji 65-lecia 
Honorowego Krwio-
dawstwa, MDK, ul. 
Inwalidów Wojen-
nych 2

23 listopada – godz. 
19.00, Koncert – Wolf 
Mail, Jazz Club „Mu-
zeum”, ul. Poczto-
wa 5

24 listopada – godz. 
9.00, IX Festiwal Pio-
senki Chrześcijań-
skiej BARKA
Dom Kultury im. 

Zdzisława Krudziel-
skiego w Szczako-
wej ul. Jagielloń-
ska 3

24 listopada – godz. 
17,00, Superproduk-
cja – interaktywny 
spektakl komediowy, 
MDK, ul. Inwalidów 
Wojennych 2

25 listopada – godz. 
16.00, 19.00, spek-
takl Wiesz, że wiem, 
MDK, ul. Inwalidów 
Wojennych 2

28 listopada – godz. 
10.00, Woj. Konkurs 
Poezji i Pieśni Patrio-
tycznej, MDK, ul. In-
walidów Wojennych 2

28 listopada – godz. 
17, Zabawa andrzej-
kowa dla dzieci, ATE-
lier Kultury w Jaworz-
nie ul. Wiosny Lu-
dów 1.

I. Organizator: Biuro Śląskiego Zarządu Wo-
jewódzkiego Ligi Obrony Kraju w Katowi-
cach, I LO w Jaworznie, MDK w Jaworznie, 
ZM LOK Jaworzno;
II. Termin i miejsce: 28 listopada 2023 r. 
rozpoczęcie konkursu o godz. 10.00 – MDK 
w Jaworznie, ul. Inwalidów Wojennych
III. Cel Konkursu:
– Realizacja statutowych celów działania 

związanych z patriotyczno- obronnym 
oddziaływaniem wychowawczym na mło-
dzież oraz kultywowaniem i popularyzo-
waniem tradycji narodowych i oręża pol-
skiego.

– przyczynianie się do wzbogacania w pa-
triotyczne wartości obchodów 105 roczni-
cy odzyskania niepodległości przez Polskę,

– wytworzenie emocjonalnego stosunku 
do wartości kulturowych w szczególno-
ści do poezji oraz upowszechnienie wśród 
młodzieży piękna mowy ojczystej, dorobku 
kultury narodowej i kultury żywego słowa,

– pogłębianie wśród młodzieży szkolnej zna-
jomości polskiej poezji patriotycznej oraz 
rozwijanie wrażliwości artystycznych, 
a także zainteresowania językiem polskim, 
wzbogacanie słownictwa i umiejętności 
formułowania wypowiedzi,

– upowszechnianie dorobku polskiej poezji 
wśród młodzieży.

IV. Zasady udziału w konkursie:
1. W konkursie uczestniczy młodzież szkół 

podstawowych (6 – 8 klasa) i ponadpodsta-
wowych.

2. Reprezentacja składa się z dwóch osób 
w kategorii – recytacja i dwóch osób w ka-
tegorii – pieśń patriotyczna

VI. Dobór repertuaru
Repertuar stanowi polska poezja patriotycz-
na i pieśni patriotyczne bez względu na okres 
ich powstania.
VII. Patronat honorowy nad Konkursem ob-
jął pan prezydent Jaworzna Paweł Silbert.
VIII. Nagrody dla laureatów ufundowali: Te-
atr Śląski Katowice, Biuro Śląskiego Zarządu 
Wojewódzkiego Ligi Obrony Kraju w Katowi-
cach, UM Jaworzno, Muzeum Miasta Jaworz-
no, ZM LOK Jaworzno, MDK Jaworzno;
Zapraszamy młodzież z klas 6-8 i szkół śred-
nich do udziału w konkursie.

ZM LOK Jaworzno

Wojewódzki otwarty konkurs recytatorski 
wierszy i pieśni o tematyce patriotycznej 2023
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Jaworznicki dzień dla biznesu odbył się po raz 7.

Prof. 
dr hab. 
MARIAN 
BĘBENEK

Esej, krótka rozprawka literacka
Motto: Odi et amo łac., nienawidzę i kocham

Grajmy Panu na harfie – współczesna 
wersja Psalmu Dawidowego

Dzięki ci, Panie, za ten świat
Dzięki ci, Panie, za dzikich zwierząt śpiew
Za twoją sprawa kwitnie kwiat,
I rodzi się człowiek – pisklę i lew

Grajmy Panu na harfie
Grajmy Panu na cytrze
Chwalmy śpiewem i tańcem
Cuda te fantastyczne

Grajmy Panu w niebiosach
Grajmy Panu w dolinach
Z jego światłem we włosach
Każdy życie zaczyna

Ty, który chronisz biedne domki ślimaków
I wielkie góry obu Ameryk
Ty, który śledzisz tajne drogi ptaków
I krzyki nasze, jęki, szmery
Dzięki ci, że dałeś nam czas
Dzięki, że słuchasz i oglądasz nas

Grajmy Panu na harfie…

Liryka, obok epiki i dra-
matu, to jeden z trzech ro-
dzajów literatury pięknej. 
Treścią liryki są uczucia 
ludzkie wyrażane bezpo-
średnio przez autora, a for-
mą – wiersz liryczny, po-
ezja liryczna. „Psałterz”, jak 
wcześniej już pisałem, jest 
częścią Starego Testamen-
tu, składa się nań 150 pie-
śni religijnych. W czasach 
biblijnych śpiewano je przy 
akompaniamencie instru-
mentu – harfy lub cytry.

Późnoromantyczny kom-
pozytor niemiecki Ryszard 
Wagner (1813-1883), twór-
ca dramatu muzycznego 
(Pierścień Nibelunga, Tri-
stan i Izolda, Parsifal), od-
rzucił teorię muzyki „czy-
stej”, muzyki uwolnionej 
od słów i treści pozamu-
zycznych, muzyki absolut-

nej, dla samej muzyki, jak 
np. V symfonia Ludwiga van 
Beethovena (1770-1827), 
czy II koncert fortepianowy 
Johannesa Brahmsa (1833-
97). W zamian opowiedział 
się za syntezą trzech dzie-
dzin sztuki: muzyka – poezja 
– plastyka, twierdził stanow-
czo, że to jest „totalne dzie-
ło sztuki” (niem. Gesamt-
kunstwerk), stanowiące har-
monijną jedność. „Wszyst-
ko, co złożone z trzech, jest 
doskonałe”, łac. omne tri-
num perfectum – powiadali 
starożytni Rzymianie.

„Grajmy Panu”, pieśń 
religijna, psalm dziękczyn-
ny głoszący chwałę Boga 
jedynego, jest właśnie syn-
tezą trzech dziedzin sztu-
ki: muzyka – poezja – pla-
styka. Jest zarazem arcy-
dziełem, które mnie, nie 

kryję, zachwyca i szcze-
rze wzrusza. Fantastycz-
ną wykonawczynią „Graj-
my Panu na harfie…” jest 
Anna Szałapak, sławna wo-
kalistka kabaretu krakow-
skiego o nazwie Piwnica 
pod Baranami, mieszczą-
cego się na rynku w zabyt-
kowym Pałacu pod Barana-
mi. Właśnie tam uczestni-
czyłem wraz z żoną i córką 
w żywiołowej owacji, jaką 
artystce zgotowała widow-
nia w przepełnionej salce 
magicznego królestwa Pio-
tra Skrzyneckiego – reżyse-
ra spektakli kabaretowych 
w Piwnicy pod Baranami. 
Dzisiaj nieopodal jest po-
mnik Piotra Skrzyneckie-
go, siedzącego na ławecz-
ce przy okrągłym stoliku 
kawiarnianym.

Muzykę do psalmu napi-
sał Zygmunt Konieczny, nie-
zwykły kompozytor piosen-
ki-pieśni literackiej, autor 
głośnych w świecie szlagie-
rów Ewy Demarczyk. Z kolei 
autorką tekstu tej uwspół-
cześnionej wersji psalmu 
Dawidowego, jest Agniesz-
ka Osiecka – poetka, z prze-
bogatym zasobem tekstów 
piosenek, w tym przebojów, 
jak np. „Oczy tej małej”, 
„Zielono mi”, „Ach Panie, 
Panowie”. Warto posłuchać 
uważnie tego arcydzieła na-
granego na YouTube.

Agatce Kotulskiej dedykuję,
Autor

Powiatowy Urząd 
Pracy i Jaworznickie 
Laboratorium Biznesu 
wespół z Jaworznicką 
Izbą Gospodarczą zaprosił 
na Jaworznicki dzień 
dla biznesu. Była to już 
siódma edycja tego 
bardzo pożytecznego 
wydarzenia. 

Wszystko działo się w Ja-
worznickim Laboratorium 
Biznesu. W pierwszym dniu 
– 14 listopada – prezenta-
cje skierowano do przed-
siębiorców, w dniu drugim 
– 15 listopada – prezentacje 
i grywalizacje przygotowa-
no dla uczniów szkół śred-
nich. Dzień drugi rozpoczę-
ła prezentacja prezydenta 
Pawła Silberta, który przed-
stawił projekt Jaworznickie-
go Obszaru Gospodarczego 
i zamysł Akademii Młodych 
Liderów. Będzie owa aka-
demia jak znalazł, świet-
nie wykształconych liderów 
wchłonie każdy rynek pra-
cy. O zamysł Jaworznickie-
go dnia dla biznesu pytamy 
prezesa Jaworznickiej Izby 
Gospodarczej Mateusza Łę-
towskiego. – Ta inicjatywa 
rozbudowana o tą część dla 
osób młodych – mówi pre-
zes Łętowski – pokazanie 
tym osobom młodym moż-
liwości realizacji się w biz-
nesie, nie tylko w pracy eta-
towej, ale też w zakładaniu 
własnej działalności, uwa-
żam, że jest bardzo atrak-
cyjną formułą. Pokazuje, 
jakie wielkie wyzwania sto-
ją przed tymi ludźmi, ale też 
jakie szanse daje taka forma 
zatrudnienia.

W kolejnej części wy-
darzenia swoje pomysły 
na biznes zaprezentowa-
li tegoroczni laureaci kon-
kursu „Mój pomysł na biz-
nes” im. Jerzego Zamarlika. 
Konkurs zorganizowała Ja-
worznicka Izba Gospodar-
cza. Oczywista sukces każ-
dego przedsięwzięcia jest 
efektem nie tylko samego 

pomysłu, ale również wie-
lu innych czynników, o któ-
rych mówią laureaci kon-
kursu. – Moim zdaniem suk-
ces w biznesie determinuje 
samozaparcie i bardzo dużo 
ciężkiej pracy, również cał-
kiem spora doza szczęścia 
– mówi Maja Nocoń, I LO. 
– Należy też znać swoich 
klientów, w kogo się celuje, 
tak, aby móc dostosować to, 
co sprzedajemy pod nich. 
W opinii Kamila Banasika 
z ZSP nr 3 sukces w bizne-
sie gwarantuje ciężka pra-
ca włożona w plany i przy-
szłe marzenia. – Żaden biz-
nes nie ma prawa zaistnieć 
i funkcjonować poprawnie, 
jeżeli nie zaangażujemy się 
w niego odpowiednio i nie 
włożymy w niego całego na-
szego serca – dodał Kamil. 
Dla Szymona Cichonia suk-
ces w biznesie to wynik chę-
ci, samozaparcia i ciągłego 
dążenia do celu. – Jak za-
pomnimy o tym, co chcemy 
osiągnąć – mówi Szymon 
– stwierdzimy, że nie jest 
to warte naszego poświę-
cenia, naszego czasu to ten 
plan na pewno nie wypali. 
Więc musimy dążyć do celu 
i robić wszystko, aby go 
osiągnąć. Dla Jakuba Klim-
czyka z ZSP nr 4 najistot-
niejsza jest pasja, bez któ-
rej nie ma dobrego biznesu. 
– Jeżeli robimy coś, czego 
nie lubimy – mówi Jakub – 
to nie wyjdzie.

Nie mniej ciekawe były 
też pozostałe części wyda-
rzenia. Zaprezentowano 
wprowadzenie do projektu 
pilotażowego „Certyfikacja 
kompetencji bazą stabilne-
go zatrudnienia”.

– Program ma na celu – 
mówi Adrianna Binias, ko-
ordynator projektu – zdia-
gnozowanie mocnych stron 
osób, które poszukują za-
trudnienia. Są to też młode 
osoby. W międzyczasie po-
wstało innowacyjne narzę-
dzie do badania tych kom-
petencji w oparciu o wy-
wiady z pracodawcami. 
Tym samym w tym roku 
zrealizowaliśmy cztery edy-

cje Akademii Kompetencji, 
w trakcie której prowadzi-
liśmy konsultacje, wywia-
dy z osobami, które chcia-
łyby się o sobie więcej do-
wiedzieć, wykorzystywali-
śmy gry szkoleniowe, róż-
nego rodzaju karty metafo-
ryczne, testy diagnozujące. 
Tym samym te osoby mogły 
poznać swoje kompetencje. 
Finalnie otrzymywały certy-
fikat kompetencji.

Z pewnością bardzo po-
żytecznym okazał się test 
przedsiębiorczości, dobrze 
jest wiedzieć, na co nas 
stać, nim zmierzymy się 
z realizacją własnych bizne-
sowych pomysłów. – Pośród 
tych testów, które przepro-
wadzaliśmy – mówi Magda-
lena Siubka-Głąb, koordy-
nator Jaworznickiego Cen-
trum Biznesu – wielozada-
niowość, jeżeli jest wyso-
ko punktowana, potrafi za-
gwarantować sukces przy-
szłemu przedsiębiorcy, dla-
tego, że jesteśmy ludźmi, 
zwłaszcza w naszych cza-
sach, którzy są zasypywani 
różnymi zadaniami, musimy 
opanować wiele umiejętno-
ści i najlepiej w jak najkrót-
szym czasie. Wydaje mi się, 
że na podstawie tych te-
stów, które już zostały prze-
prowadzone, mogę śmiało 
powiedzieć, że jest to ce-
cha, którą przyszły przed-
siębiorca powinien posia-
dać na wysokim poziomie.

Młodzi ludzie, do któ-
rych to wydarzenie kiero-
wano, wydawali się pozy-
tywnie do niego nastawie-
ni, a i też z pewnością bę-
dzie ono pomocne w reali-
zacji ich biznesowych po-
mysłów, zwłaszcza że mają 
w planach własny biznes, 
a nawet założenie korpora-
cji. Odwołajmy się do przy-
kładu Thomasa Ediso-
na. Stwierdził on, że zna-
lazł 2000 sposobów jak nie 
zrobić żarówki i jeden jak 
to zrobić. Oto więc idealny 
przykład na sukces w bizne-
sie – nie zrażać się niepowo-
dzeniami.

Ela Bigas

Jaworznicki dzień biznesu 2023 wzbudził duże zainteresowanie młodzieży

Jaworznicki dzień dla biznesu 
– prezentacje i grywalizacje 
dla uczniów szkół średnich

Ruszył nabór na miej-
skie stypendia sporto-

we 2024. Co zrobić, aby 
je dostać?

Stypendium sportowe 
2024 w Jaworznie może zo-
stać przyznane zawodniko-
wi, który osiągnął wysokie 
wyniki sportowe we współ-
zawodnictwie międzynaro-
dowym lub krajowym, w dys-
cyplinach indywidualnych 
i zespołowych, zaliczanych 
do programu igrzysk olimpij-
skich. Przede wszystkim jed-
nak musi być członkiem klubu 
sportowego mającego swoją 
siedzibę w Jaworznie. Żeby 
jednak móc liczyć na to fi-
nansowe wsparcie, zawodnik 
musi legitymować się pewny-
mi osiągnięciami.

W sportach indywidual-
nych jest to zajęcie miejsca 
od pierwszego do dziesią-
tego w klasyfikacji na Igrzy-
skach Olimpijskich, Mistrzo-
stwach Świata, Akademic-
kich Mistrzostwach Świata, 

Trwa nabór na miejskie stypendia sportowe

Pucharach Świata lub zaję-
cie od pierwszego do piątego 
miejsca w klasyfikacji na Uni-
wersjadach, Mistrzostwach 
Europy, oraz Mistrzostwach 
Polski.

Natomiast w sportach ze-
społowych legitymować się 
trzeba kwalifikacją do kadry 
pierwszego zespołu repre-
zentującego klub w oficjal-
nych rozgrywkach ligowych 
ekstraklasy, I lub II ligi o za-
sięgu ogólnopolskim.

Ponadto międzynarodo-
we i krajowe sukcesy sporto-
we powinny być udokumen-
towane przez polski związek 
sportowy, który ma wyłącz-
ne prawo do organizowa-

nia i prowadzenia współza-
wodnictwa sportowego o ty-
tuł Mistrza Polski oraz o Pu-
char Polski w danym sporcie,
powoływania kadry naro-
dowej oraz przygotowania 
jej do igrzysk olimpijskich, 
igrzysk paraolimpijskich, 
igrzysk głuchych, mistrzostw 
świata lub mistrzostw europy.

Wnioski o przyznanie sty-
pendium sportowego przyj-
mowane są przez kancelarię 
Urzędu Miejskiego w Jaworz-
nie do 31 grudnia 2023 roku.

Regulamin przyznawania 
Stypendium Sportowego Mia-
sta Jaworzna dostępny jest 
na stronie urzędu miejskiego.
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     25 listopada przypada Dzień bez Zakupów

Z perspektywy: Oddacie przyszłość 
dzieci za garść… węgla?

Aktualności

18/d/11

ZARZĄD SPÓŁDZIELNI 
MIESZKANIOWEJ 

„GÓRNIK”

w Jaworznie al. marsz. Piłsudskiego 72
ogłasza ustny przetarg nieograniczony

dotyczący ustanowienia prawa odrębnej 
własności lokalu mieszkalnego

w Jaworznie przy:

ul. Wilczej 56/12 osiedle Podłęże
pow. użytk. 49,87 m²
2 pokoje, kuchnia, łazienka, parter, c.o., c.cw.
cena wywoławcza – 280 000,00 zł

Przetarg odbędzie się w Administracji Domów 
Spółdzielczych nr 3 przy al. marsz. Piłsudskiego 40
w Jaworznie w dniu 12.01.2024 r. o godz. 10.00.

Istnieje możliwość obejrzenia mieszkania w dniu 
02.01.2024 r. w godz. 14.00 – 15.00.

Warunkiem przystąpienia do przetargu jest 
wpłacenie wadium w wysokości 10% ceny 
wywoławczej w terminie do dnia 11.01.2024 r. (data 
stempla) na konto Spółdzielni w PKO BP SA O/
Jaworzno nr 61 1020 2528 0000 0802 0014 5136.

Regulamin przetargu do wglądu w siedzibie Zarządu 
Spółdzielni – Dział Członkowsko-Prawny.

Spółdzielnia zastrzega sobie prawo zmiany 
warunków przetargu lub jego odwołania bez 
podania przyczyny. 

Informacji udziela Dział Członkowsko-Prawny 
tel. 0-32 615-57-57.

Prezydent Duda może sobie opowiadać: „Ja nie wiem, na ile w rzeczywistości czło-
wiek przyczynia się do zmian klimatycznych. Głosy naukowców są bardzo różne”. 
Albo: „Zmiany klimatu były w historii świata. Były bardzo różne klimaty. Od epok 
lodowcowych, aż po takie epoki, kiedy mieliśmy tu na naszych ziemiach klimat 
tropikalny. Było różnie. Jakiego były tego przyczyny? Naturalne!” Przepraszam, ale 
słuchając tego, zwłaszcza mając na uwadze swoisty sposób okazywania emocji, 
przed oczami mam Epokę Lodowcową i gonitwę za… uciekającym orzeszkiem.

Pan Morawiecki także uży-
wa dezinformacyjnej retoryki: 
„Podczas tych spotkań rozma-
wiałem też z rolnikami. W te dni 
nauczyłem się tak jak oni mo-
dlić się o deszcz. Wypatrywa-
łem deszczu. Co rano ogląda-
łem prognozę pogody”. „Nie da 
się przewidzieć suszy. Nie da się 
przewidzieć deszczu. Nie da się 
przewidzieć czasami chorób ja-
kichś”. Po tych słowach odczu-
wam jedynie współczucie z po-
wodu zbyt słabej wiary i niedo-
statecznej modlitwy.

Związkowcy lobby górniczego 
negując cały dorobek światowej 
nauki twierdzą, oprócz powiela-
nia wielu innych mitów, że jest 
to niepoparte faktami. Czytając 
te wszelkie pseudonaukowe tezy 
działaczy związkowych, ogarnia 
mnie niepokój. Jak bardzo nie 
jesteśmy świadomi. Jak bardzo 
dyletanci roszczą sobie prawo 
do głoszenia tzw. nauki.

Dezinformacja klimatyczna 
zagościła nawet w II części pod-
ręcznika HiT W. Roszkowskiego. 
Autor oprócz kłamliwych wyli-
czeń, którym daleko od praw fi-
zyki, manipulował także danymi 
pomiarowymi. Pisząc podręcz-
nik w 2022 roku, podawał dane 
z 2006 r. Mylił procenty ze stop-
niami. A właśnie hitem dezinfor-
macji było stwierdzenie, jakoby 
obecne stężenie CO2 w atmos-
ferze nie jest dramatycznie wy-
sokie, gdyż może być 2,5 razy 
wyższe. Bo według niego rośliny 
najlepiej rozwijają się przy stę-
żeniach 1000 ppm. Tej książki 
zabroniłbym czytać moim dzie-
ciom i od razu wylądowałaby… 
nie w koszu, ale w niebieskim 
worku na segregację.

Słuchając tych wszystkich 
słów, odczuwam rozgoryczenie. 
A jednocześnie wzbiera we mnie 
złość na tych wszystkich propa-
gandzistów. Którzy dla własnych 
korzyści, dla głosu w wyborach 
i zaspokojenia własnego ego 
rządzenia, tak naprawdę działa-
ją na szkodę własnego narodu. 
Jak można nazywać się patriotą 
i prawdziwym Polakiem, działa-
jąc na szkodę własnego kraju? 
To chyba ten tkwiący w nas gen 
samozagłady.

Rozgoryczenie jest wynikiem 
tej powszechnej niemocy nauki 
wobec potęgi szerzonej dezinfor-
macji, w którą społeczeństwo tak 
chętnie wierzy. 27 proc. naszego 
społeczeństwa twierdzi, że cała 
teoria o zmianach klimatycznych 
to spisek innych krajów przeciw-
ko tym, których gospodarka opar-
ta jest na węglu. Choć nigdy nie 

przeczytali choć jednego poważ-
nego opracowania, ślepo wie-
rzą takim Dudom, Morawieckim 
i spółce. Tym, którzy całkowity 
brak kompetencji w tej dziedzinie 
mają wprost wypisany na twarzy. 
Jest to bardzo przykre, ale także 
do bólu prawdziwe.

Ja nie muszę być naukowcem, 
aby potwierdzić wyższość nauki 
nad dezinformacją. Ja tego co-
dziennie doświadczam, pływając 
po morzach i oceanach. Przez te 
wszystkie lata mogłem być na-
ocznym świadkiem ogrzewania 
się mórz i oceanów. Bo przecież 
dokładnie pamiętam, jaka była 
temperatura Atlantyku zimą 20 
lat temu, a jaka jest teraz. Jak 
obecnie wysoko sięga granica 
wysokich temperatur wody zimą 
powyżej 20ºC. Ze szkoły także 
wiem, że jeszcze 40 lat temu kli-
mat przynajmniej we wschodniej 
Polsce kształtowały wyże i niże 
znad Rosji. Obecnie je kształ-
tuje Atlantyk. Tylko to nie żad-
ne dane naukowe, ale powinno 
wielu dać do myślenia. Bo kli-
mat to zakumulowana energia, 
a nie prognoza pogody oglądana 
przez Morawieckiego. Z każdym 
rokiem doświadczam, jak zaczy-
nają się pojawiać dziwnie zbu-
dowane niże na Atlantyku. Czę-
sto z okiem kompletnej ciszy, 
a dookoła z wiatrem 10 stopni 
w skali Beauforta.

W naszych mediach jeszcze 
się o tym nie mówi, ale my już 
tego doświadczamy. Panama 
cierpi z powodu braku wody. Te-
goroczny sezon deszczowy, któ-
ry trwa od maja do grudnia, był 
jednym z najsuchszych w histo-
rii. Październik był najbardziej 
suchym miesiącem od 1950 
roku. Konsekwencją tego są naj-
niższe stany wody jeziora Gatun, 
którego poziom spadł prawie o 3 
metry. Jeziora, które jest jednym 
z dwóch głównych źródeł wody 
pitnej dla kraju. Z powodu rady-
kalnie niskich opadów z jeziora 
dziennie ubywa 3 mln m3 wody. 
A już niedługo zacznie się sezon 
suchy trwający do maja. Ktoś 
by powiedział: Panama daleko 
i dla nas jest bez znaczenia. Nic 
bardziej mylnego, bo prędzej 
czy później na pewno dotknie 
to Europę. Bo Panama to Kanał 
Panamski, czyli główna droga 
transportowa towarów z Ame-
ryk do Europy i wschodniego 
wybrzeża USA. Rocznie tą dro-
gą trafia ok. 21 mln ton ładun-
ku do Europy. Także tą drogą 
eksportujemy ponad 18 mln ton 
ładunku. Nawet obecnie mamy 
ok. 1200 ton bananów z Ekwa-

doru do Polski. Dziennie kana-
łem panamskim odbywało się 
średnio 36 tranzytów statków 
różnego typu.

Z powodu historycznie ni-
skich poziomów wody rząd Pa-
namy musiał podjąć radykalne 
kroki. Od 7 listopada drastycz-
nie obniżył ilość tranzytów stat-
ków, aby oszczędzać tak cenną 
słodką wodę. Z każdym mie-
siącem będą kolejne restryk-
cje, osiągając poziom jedynie 
20 tranzytów od stycznia przy-
szłego roku i 18 już w lutym. 
Wszyscy mają nadzieję i jak 
Morawiecki modlą się o deszcz 
w przyszłej porze deszczowej. 
No, ale co najmniej do lata 
przyszłego roku tylko połowa 
statków będzie w stanie skró-
cić sobie drogę do Europy. 
Reszta musi czekać, jechać do-
okoła przez Przylądek Horn lub 
cieśninę Magellana albo liczyć 
na aukcje, czyli kto da więcej, 
ten jedzie. Obecnie każda au-
kcja bije rekordy. Rekordzistą 
jest pusty gazowiec, który za-
płacił 4 mln USD ekstra, aby tyl-
ko przejechać. A kto za to za-
płaci? Jak zawsze konsument. 
Jazda dookoła też wymaga ra-
dykalnych zmian logistycznych. 
To dodatkowe 5000 mil mor-
skich, a zwłaszcza czas 2 do 3 
tygodni na pokonanie tej dro-
gi, za które znów… ktoś musi 
zapłacić. Bo przecież różnego 
rodzaju statki, czy nawet my – 
głupie kontenerowce, nie wożą 
produktów jedynie na sklepo-
we półki. Ten znak zmian kli-
matycznych może dotknąć wiele 
gałęzi przemysłu.

Jak bardzo marna jest na-
sza wiedza, świadczą zdjęcia 
z wczasów nad morzem. Zwłasz-
cza te ze smażalni ryb, oferują-
cych świeżego dorsza latem. 
Bo przecież mało kto poświę-
ci, choć chwilę czasu, aby do-
wiedzieć się, że w tych miesią-
cach jest okres ochronny. Zresz-
tą dorsza w Bałtyku już prawie 
nie ma. Nie tylko przez prze-
łowienie. Bałtyk należy do naj-
bardziej ocieplających się mórz 
na świecie. Dla dorsza jest zbyt 
ciepło i słodko. A już niedługo 
możemy stać się świadkami za-
niku naszego narodowego śle-
dzia w Bałtyku.

Nie chciałbym tego zosta-
wiać swoim potomkom. Dlate-
go trzeba mieć wciąż nadzieję 
i wywierać coraz silniejszą pre-
sję na polityków, aby wreszcie 
odłożyli interes partyjny i dali 
dojść do głosu naukowcom.

Artur Nowackieprasa.pl 3102a6f922
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Z szafy prokuratora P R Z Y R O D A  W O K Ó Ł  N A S

Piotr Grzegorzek 

Las w dniu 22 września 2007 roku

Las w dniu 22 września 2007 roku

Las w dniu 22 września 2007 roku 

kolejna wycieczka z Piotrem Grzegorzkiem odbędzie się 25 listopada

Był na haju
Bił po głowie drewnianą pał-
ką, aż się połamała, potem 
chwycił za szpachlę murarską 
i podciął swej ofierze gardło. 
15-letni Marcin O., uczeń 
gimnazjum, z zimną krwią 
zabił sąsiada, 55-letniego 
Zbigniewa G. i obrabował 
jego mieszkanie. Po zabój-
stwie młodociany morderca 
chwalił się w barze, że zabił, 
ale nikt nie chciał wierzyć 
w jego opowieści.

Młodociani przestępcy stają 
się coraz bardziej okrutni i bez-
względni. Zaczynają powoli prze-
wyższać swoich pełnoletnich ko-
legów. To już kolejne okrutne za-
bójstwo dokonane przez kilkuna-
stolatka. Marcin O. miał już kura-
tora za kradzieże w sklepie i wy-
muszenie rozbójnicze. Notorycz-
nie opuszczał lekcje w szkole. Po-
chodzi z rozbitej rodziny. Jest wy-
chowywany przez mamę i babcię. 
Matka Marcina potwierdza, że syn 
musiał być pod wpływem narko-
tyków. – Wiele razy pytałam go,  
czy bierze, mówił, że nie, ale tak 
na „trzeźwo” chyba by tego nie 
zrobił – dodaje. Podobny tok ro-
zumowania przedstawił policji ko-
lega Marcina. – Zrobił to, bo był 
na haju. Ćpał. Kiedy naćpał się 
narkotyków, był inny niż zwykle. 
Pobudzony, dziwnie wesoły. Wte-
dy lubił ryzykować. Pewnie w so-
botę coś mu się w mózgu pochrza-
niło – opowiadał o Marcinie.

Do zabójstwa doszło nocą 
z soboty na niedzielę w jednym 

z bloków. – Wziąłem za klamkę, 
bo drzwi były uchylone. Kiedy 
drzwi się same otworzyły, wsze-
dłem do środka. Przeczuwałem, 
że coś jest nie tak – mówił z prze-
rażeniem mieszkający na tej sa-
mej klatce mężczyzna, który od-
krył zbrodnię. – W środku: wiel-
ka demolka, połamane sprzęty 
i pan Zbigniew z rozpłataną gło-
wą na wersalce. Wszędzie pełno 
krwi. Jak spojrzałem na tą jego 
głowę, to zrobiło mi się ciem-
no w oczach. Zwymiotowałem. 
Wybiegłem z mieszkania i zaraz 
dzwoniłem na policję. Natych-
miast do działań przystąpiła spe-
cjalna grupa dochodzeniowo-śled-
cza. Po kilku godzinach zatrzyma-
no osobę podejrzewaną o dokona-
nie zabójstwa – niespełna 16-let-
niego chłopca. Sprawca tego ma-
kabrycznego morderstwa po prze-
słuchaniach trafił do... izby dziec-
ka. – Bo to jest dziecko. Drobny, 
38 kilogramów wagi. – Patrząc na 
niego nie sposób pomyśleć, że ten 
chłopak mógł zabić – informował 
oficer prasowy policji. Według 
ustaleń policji, morderca i ofiara 
się znali. 55-latek wpuścił chłop-
ca do mieszkania. – Prawdopodob-
nie kiedy zasnął, chłopak próbował 
go okraść, ale gospodarz się obu-
dził. Zabójca działał z dużą brutal-
nością – kilkanaście razy uderzył 
ofiarę drewnianym kijem w głowę, 
po czym szpachelką poderżnął mu 
gardło – opisywali przebieg za-
bójstwa policjanci. Funkcjonariu-
sze odzyskali część skradzionych 
z mieszkania przedmiotów, m.in. 
kluczyki i dokumenty samochodu 
fiat seicento i książeczkę czekową, 
co może wskazywać na motyw ra-
bunkowy przestępstwa.

Po zamordowaniu Zbignie-
wa G. sprawca zbrodni udał się 

do miejscowego baru. Tam opo-
wiadał jednej z kelnerek, co zro-
bił. Dokładnie zapamiętał tę za-
słyszaną rozmowę ojciec właści-
ciela baru. – On mówił, że zabił. 
Dziewczyna na to, że głupoty 
opowiada. Żeby mu uwierzyła, 
wyciągnął z reklamówki swoje 
zakrwawione wranglery. Mimo 
to nie uwierzyła. Ja też nie wie-
rzyłem – dodaje. Pan Jan miał 
jeszcze dodatkowe powody, aby 
nie uwierzyć. Mieszka w tym sa-
mym bloku i na tym samym pię-
trze co nieżyjący Zbigniew G. – 
Słyszałem przez ścianę jak coś się 
tłucze po mieszkaniu. Myślałem, 
że za dużo wypił i meble prze-
stawia. Żeby choć było słychać 
jeszcze jakiś krzyk, jęk, to pewnie 
bym się zainteresował, ale nic ta-
kiego nie dotarło do moich uszu. 
Dzisiaj, kiedy wie, co się wyda-
rzyło nie może ochłonąć z ner-
wów. Nie sypia całymi nocami. 
Wtedy w barze niedowiarków 
było więcej. – Panie, ta cała hi-
storia jest nie do uwierzenia. Ten 
chłopak to taki gówniarz, kurdu-
pel. A Zbyszek, ten co zginął, 
to przecież kawał chłopa wyso-
ki na metr osiemdziesiąt, ze 120 
kilogramów żywej wagi. Musiał 
być albo na bani, albo przytru-
ty i dlatego tak łatwo sobie tam-
ten z nim poradził – mówił jeden 
z mężczyzn popijających piwo.

O zamordowanym bywalcy 
baru mają jak najlepsze zdanie. 
Mieszkał sam. Pracował w branży 
ubezpieczeniowej. – Zawsze czy-
sty, zadbany i w porządku wobec 
ludzi. – Czasami tylko miał takie 
dni, kiedy pił zbyt dużo. Potem, 
kiedy wytrzeźwiał był człowie-
kiem, że do rany przyłóż – wspo-
minają zmarłego.

Pitawal

Kampania Widzimy się 
na pasach to akcja profilak-
tyczna przypominająca o za-
chowaniu szczególnej ostroż-
ności w okolicach przejść dla 
pieszych przez pieszych, jak 
i kierowców oraz o koniecz-
ności noszenia elementów 
odblaskowych.

Akcja o nazwie Widzimy się 
na pasach zorganizowana jest 
przez Wydział Zarządzania Kryzy-
sowego i Ochrony Ludności Urzę-
du Miejskiego w Jaworznie, straż 
miejską oraz policję. Ma ona za-
chęcić ludzi do noszenia ze sobą 
elementów odblaskowy, szczegól-
nie o tej porze roku. Również przy-
pomnieć o zachowaniu szczególnej 
ostrożności przez kierowców do-
jeżdżających do pasów, jak i pie-
szym, którzy zawsze powinni się 
upewnić, zanim wejdą na jezdnie.

Akacja organizowana jest w ra-
mach programu Tarcza i odbywa 
się w każdy wtorek listopada 2023 
roku w centrum miasta, przy wy-
branych przejściach dla pieszych. 

Kampania społeczna,,Widzimy się na pasach”

Pracownicy wydziału zarządza-
nia kryzysowego, policjanci oraz 
strażnicy miejscy rozdają prze-
chodniom bezpłatne odblaski 
i ulotki promujące tę akcję.

Służby przypominają, że pie-
szy w kontakcie z pojazdem jest 
z góry na straconej pozycji. No-
szenie przez niego elementu od-

blaskowego znacznie podnosi 
jego widoczność na pasach. Po-
winien on korzystać z wyznaczo-
nych przejść dla pieszych, prze-
chodzić tylko na zielonym świetle 
oraz przede wszystkim upewniać 
się, czy jego przejście nie spowo-
duje zagrożenia na drodze.

Weronika Palka

Niedawno na naszym porta-
lu pojawiła się informacja 

o kolejnej zapowiadanej heka-
tombie jaworznickich lasów. 
Między innymi ma to dotknąć 
południowo-zachodni kraniec 
Obszaru Chronionego Krajobra-
zu Dobra-Wilkoszyn. Często tam 
bywałem, niejeden artykuł popeł-
niłem, niejeden film o tym miej-
scu nakręciłem i powiem krótko, 
bardzo mi będzie brakowało tego 
drzewostanu, który jest najważ-
niejszym elementem tutejszego 
krajobrazu. To prawie Kampinos. 
Naukowy opis tego terenu znajdą 
Państwo w styczniowo-lutowym 
numerze rocznika 1996 czasopi-
sma Chrońmy Przyrodę Ojczystą. 
Jest to opracowanie autorstwa 
Barbary Tokarskiej-Guzik i Ada-
ma Rostańskiego z Uniwersytetu 
Śląskiego. Tekst ilustruję zdjęcia-
mi z dnia 22 września 2007 roku. 
Wspomnień czar.

Z mocy ustawy
Zacznijmy od tego, że ta okoli-

ca nieco wcześniej jako oaza bio-
różnorodności była objęta projek-
tem europejskiego programu mo-
nitorowania Ziemi CORINE. Za-
pewne dlatego w końcu ustalono, 
że zasługuje na ustanowienie tu-
taj Obszaru Chronionego Krajobra-
zu co formalnie uczyniono uchwa-
łą Nr XXXIV/255/95 Rady Miej-
skiej w Jaworznie z dnia 29 kwiet-
nia 1993 roku. Początkowo zajmo-
wał powierzchnię 79,20 ha, jednak 
już w 1994 roku powiększono go 
do 321,87 ha i tyle zajmuje do tej 
pory. Obszar powstał w celu zapew-
nienia ochrony źródeł wody siarcza-
nej oraz stanowisk rzadkich i chro-
nionych gatunków roślin. To infor-
macje dostępne publicznie, chociaż-
by z Wikipedii. Z tego samego źródła 
dowiemy się, że w 2015 roku w Pol-
sce takich miejsc było 383. W tym 
miejscu warto przypomnieć, że ta-
kie tereny są formą ochrony przy-
rody o niewielkich rygorach. Tutaj 
stawia się przede wszystkim na re-
kreację. Pozostała działalność gospo-
darcza podlega niewielkim ograni-
czeniom. Zabrania się jedynie wzno-
szenia obiektów szkodliwych dla śro-
dowiska oraz niszczenia środowi-
ska naturalnego. Ciekawe jak to się 
ma do planowanej wycinki drzewo-
stanu.

Hej idziem w las
Na las tego obszaru wciąż składa-

ją się zbiorowiska borowe i lasy mie-
szane. Są one częściowo zmienione 
przez gospodarkę leśną. W jakim 
stopniu zmienią się obecnie trudno 

Obszar niechronionego krajobrazu

powiedzieć. Tak się jednak składa, 
że runo w cieniu drzew wciąż za-
chowuje charakter naturalny. Wciąż 
dominujące drzewa, jako to sosna 
zwyczajna, brzoza brodawkowa-
ta, topola osika mają status pierw-
szego pokolenia lasu. Inni krajowcy 
to lipa drobnolistna, dąb szypułko-
wy oraz modrzew zwyczajny. Z ob-
cokrajowców dominują dąb czerwo-
ny, sosna Banksa oraz sosna smoło-
wa. Odnotowujemy krzewy, wśród 
których do 2014 roku były gatunki 

chronione jako to kruszyna pospoli-
ta oraz kalina koralowa. Do tego do-
chodzą dereń rozłogowy, dereń świ-
dwa, jarząb pospolity, czeremcha, 
leszczyna, suchodrzew czarny i sza-
kłak. Przy ulicy Botanicznej zapew-
ne w roli wyrzutka z ogrodu spełnia 
się dereń jadalny. Najniższe piętro 
zajmują krzewinki takie jak borów-
ka czarna, borówka brusznica, bo-
rówka bagienna oraz wrzos. W tym 
gronie najcenniejszy jest wawrzynek 
wilczełyko, wciąż podlegający ochro-

nie, chociaż tylko częściowej. Są też 
chronione kruszczyki czy dziewięć-
sił bezłodygowy. Wspomnę jeszcze 
listerę jajowatą, która ma najobfitsze 
stanowisko w płacie lasu od strony 
Ciężkowic. On także ma być wycięty. 
Tak czy owak, kroi się totalna zmia-
na warunków siedliskowych, co nie-
wątpliwie zaszkodzi na przykład trzy-
dziestu czterem gatunkom zwierząt 
chronionych.

PS. Najbliższa tegoroczna wycieczka już 
dwudziesta pierwsza odbędzie się 25 li-
stopada 2023. Spotykamy się w Chrzano-
wie przy ulicy Mickiewicza 13, znaczy się 
pod Muzeum. Czekamy do godziny 9.00. 
Cel wyprawy ustali się w dniu zbiórki.eprasa.pl 3102a6f922
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ZARZĄD SPÓŁDZIELNI 
MIESZKANIOWEJ „GÓRNIK”

w Jaworznie al. marsz. Piłsudskiego 72

ogłasza przetarg ustny nieograniczony (aukcję) na sprzedaż 
nw. nieruchomości lokalowych przy:

1. al. Tysiąclecia 6/49 Os. Stałe pow. użytk. 46,40 m2 wraz z udziałem wynoszącym 
99/10000 we współużytkowaniu wieczystym działki oznaczonej nr 146/4 w obr. 
122, o pow. 3930m2 oraz we współwłasności części wspólnych budynku 
które nie służą wyłącznie do użytku właścicieli poszczególnych lokali objętych 
księgą wieczystą gruntu, będącego własnością Gminy Miasta Jaworzna. Cena 
wywoławcza – 230 000,00 zł

2. al. Tysiąclecia 4/62 Os. Stałe pow. użytk. 46,55 m2 wraz z udziałem wynoszącym 
99/10000 we współużytkowaniu wieczystym działki oznaczonej nr 146/4 w obr. 
122, o pow. 3930m2 oraz we współwłasności części wspólnych budynku 
które nie służą wyłącznie do użytku właścicieli poszczególnych lokali objętych 
księgą wieczystą gruntu, będącego własnością Gminy Miasta Jaworzna. Cena 
wywoławcza – 236 000,00 zł.

3. al. Tysiąclecia 8/37A Os. Stałe pow. użytk. 76,82 m2 wraz z udziałem 
wynoszącym 163/10000 we współużytkowaniu wieczystym działki oznaczonej 
nr 146/4 w obr. 122, o pow. 3930m2 oraz we współwłasności części wspólnych 
budynku które nie służą wyłącznie do użytku właścicieli poszczególnych lokali 
objętych księgą wieczystą gruntu, będącego własnością Gminy Miasta Jaworzna. 
Cena wywoławcza – 368 000,00 zł

Aukcja odbędzie się w Administracji Domów Spółdzielczych nr 2 przy ul. 
Paderewskiego 15 w Jaworznie w dniu 15.12.2023 r.

Lokal mieszkalny al. Tysiąclecia 6/49 w Jaworznie o godz. 10.00.
Lokal mieszkalny al. Tysiąclecia 4/62 w Jaworznie o godz. 10.40.
Lokal mieszkalny al. Tysiąclecia 8/37A w Jaworznie o godz. 11.20.

Istnieje możliwość obejrzenia lokali w dniu 06.12.2023 r. w godz. 14.00 – 15.00.

Warunkiem przystąpienia do aukcji jest wpłacenie wadium w wysokości 10% ceny 
wywoławczej w terminie do dnia 11.12.2023 r. (data stempla) na konto Spółdzielni 
w PKO BP SA O/Jaworzno nr 61 1020 2528 0000 0802 0014 5136.

Regulamin przetargu do wglądu w siedzibie Zarządu Spółdzielni – Dział 
Członkowsko-Prawny.

Spółdzielnia zastrzega sobie prawo zmiany warunków przetargu lub jego 
odwołania bez podania przyczyny. 

Informacji udziela Dział Członkowsko-Prawny tel. 0-32 615-57-57.

OGŁOSZENIE

Urząd Miejski w Jaworz-
nie informuje, że roz-

począł się nabór wniosków 
o dotacje na realizację 
przedsięwzięć z zakresu 
rozwoju sportu w 2024 r.

Kwota przewidziana w bu-
dżecie na 2024 rok, na wspar-
cie dla organizacji sporto-
wych z terenu miasta Ja-
worzna to: 1 500 000,00 zł. 
W poprzednich latach było 
to: w2023 roku – 1 300 
000,00 zł, w 2022 roku – 1 
100 000,00 zł, w 2021 roku – 
950 000,00 zł.

Kto może ubiegać się o przyznanie 
dofinansowania?

• podmioty, które nie są zaliczane 
do sektora finansów publicznych 
i nie działają w celu osiągnięcia 
zysku,

• biorą udział we współzawodnictwie 
sportowym zorganizowanym 
w ramach polskiego związku 
sportowego, którego członkiem 
jest dany klub,

• na dzień składania wniosku 
są członkiem polskiego związku 
sportowego znajdującego się 
w wykazie prowadzonym przez 
ministra właściwego do spraw 
kultury fizycznej (dot. również 
członkostwa w okręgowym związku 
sportowym, podległym polskiemu 
związkowi sportowemu),

• przedłożą oświadczenie dotyczące 
członkostwa w polskim związku 
sportowym w trakcie realizacji 
zadania,

• nie posiadają zaległości wobec 
Zakładu Ubezpieczeń Społecznych 
i Urzędu Skarbowego.
Dofinansowanie przeznaczone 

może być na:

• realizację programów szkolenia 
sportowego,

• zakup sprzętu sportowego,
• pokrycie kosztów organizowania 

zawodów sportowych lub uczest-
nictwa w tych zawodach,

• pokrycie kosztów korzystania 
z obiektów sportowych dla celów 
szkolenia sportowego,

• sfinansowanie stypendiów sporto-
wych i wynagrodzenia kadry szko-
leniowej.
Jak sugeruje Urząd Miej-

ski w Jaworznie, najbardziej 
pożądane są te projekty, któ-
re zapewnią poprawę warun-
ków w klubach, które biorą 
udział z zawodach organizo-
wanych przez polskie związki 
sportowe. Kluby powinny rów-
nież być dostępne dla lokalnej 
społeczności. Wnioski można 
składać do 12 grudnia.           AZ

Ruszył nabór wniosków o dotacje 
dla jaworznickich klubów sportowych

Tegoroczne Regio-
nale w szczakow-
skim domu kultury 

zachwyciło scenografią 
i radosną ludową muzy-
ką. Zespoły jaworznickie 
wystąpiły w przepięknych 
krakowskich strojach lu-
dowych. Zaprezentowały 
repertuar o charakterze 

obyczajowym. Nie zabra-
kło utworów własnych 
prezentujących piękno 
i historię dzielnic.

Jelenianki zaśpiewały 
pieśni ludowe: „Jeleńskie 
zegary”, „W ogrodzie przy 
wodzie”, „Studnia” autor-
stwa Danuty Noszczyń-
skiej i „Po coż żeś tu przy-

lozł”. Nasza solistka Da-
nuta Juźkiewicz ocza-
rowała widownię swoim 
pięknym głosem i scenicz-
nymi ruchami. Było weso-
ło, skocznie z przytupem, 
jak na zespoły śpiewacze 
przystało!

żródło: 
FB Renata Chmielewska

Jaworznickie Regionale 2023

Jelenianki na Regionale 2023

Na ul. Sobieskiego, 
gdzie znajduje się 
parking dla odwie-

dzających Park Gródek, 
zostały postawione słupki, 
które uniemożliwiają za-
trzymywanie się wzdłuż 
drogi.

Przejeżdżając ulicą So-
bieskiego, koło Parku Gró-
dek, można od pewnego 
czasu zobaczyć słupki, któ-
re zostały zamontowane 

wzdłuż drogi. Uniemożli-
wiają one kierowcom po-
zostawienie swojego samo-
chodu na poboczu.

W okolicach Parku Gró-
dek problem z parkowa-
niem występuje od bardzo 
długiego czasu. Szczegól-
nie w sezonie letnim, kiedy 
to polskie Malediwy odwie-
dza dużo ludzi. Postawie-
nie słupków wzdłuż drogi 
na ulicy Sobieskiego spra-

wi, że samochody nie będą 
rozjeżdżały pobocza.

Odwiedzający park sa-
mochodem będą mogli 
skorzystać z dwóch parkin-
gów, które są płatne, a opła-
ta za zaparkowanie auta 
wynosi 10 zł, bez względu 
na czas. Lub będą szukali 
nowego, bezpłatnego miej-
sca do pozostawienia samo-
chodu.

Weronika Palka

Słupki przy parkingu koło Parku Gródek

Pijany kierowca ciężarówki zatrzymany

Policjanci z ruchu dro-
gowego KMP Jaworz-

no otrzymali zgłoszenie 
tyczące się dziwnego za-
chowania kierowcy TIR-a. 
Na Obwodnicy Północnej 
kierowca zdawał się wy-
konywać manewr nawra-
cania, chyba zapomniał, 
że prowadzi samochód 
ciężarowy z naczepą, a nie 
samochód osobowy.

K ie row ca  n a j e ch a ł 
na skarpę, gdzie unieru-
chomił pojazd. Policjanci 
po przyjeździe na miejsce 
od razu wyczuli woń alko-
holu w wydychanym powie-
trzu. Badanie miało wskazać 

prawie trzy promile. Według 
niepotwierdzanych przez 
policję relacji świadków kie-
rowca miał posługiwać się 
językiem ukraińskim.

Aktualizacja: Policjan-
ci potwierdzili, że pijany 

kierowca był narodowości 
ukraińskiej. 17 listoapda, 
po tym jak wytrzeźwiał, po-
stawiono mu zarzuty.

IW/Foto z profilu: 
INFORMACJE DROGOWE 

JAWORZNO I OKOLICE

eprasa.pl 3102a6f922
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Dzielnicowy Kalejdoskop

dzielnice@ct.jaworzno.pl

Napisz do nas
albo wyślij e-mail lub SMS

tel. 32 751 91 30, kom. 601 750 128

Masz problemy i nie wiesz do kogo się 
z nimi zwrócić? Masz uwagi na temat 
dzielnicy, w której mieszkasz? Widzisz 
coś, czego inni nie widzą?

Rubrykę tworzą mieszkańcy Jaworzna

informacja

www.pizzeria2-ka.pl

Sponsorem 
konkursu jest

„Zrób zdjęcie” 
– konkurs

Gratulujemy autorowi zdjęcia 
i zapraszamy po odbiór kuponu 
na pyszną pizzę dla dwóch osób 
z Pizzerii 2-ka.

Zapraszamy do naszego konkursu wszystkie 
osoby, którym w ostatnim czasie udało się 
sfotografować jakieś ciekawe zjawisko. Zdjęcia 
prosimy wysyłać na adres: dzielnice@ct.jaworzno.pl

Pierwszy śnieg przypomina, 
że za miesiąc święta.

Iwona

W miniony weekend 
w Jaworznie odno-

towano pierwsze w tym 
sezonie zimowym opady 
śniegu. Miejskie służby 
przypominają, gdzie nale-
ży zgłaszać potrzebę od-
śnieżenia w ramach Akcji 
Zima.

Akcja Zima wystartowała 
w Jaworznie z początkiem 
listopada. Pierwsze opady 
śniegu w tym sezonie zimo-
wym zanotowano w mieście  

Miejskie służby przypominają o Akcji Zima

w miniony weekend. Z tego 
też powodu służby odpowie-
dzialne za utrzymanie miej-

Wystawa fotografii Anny Garbat

Anna Garbat

Rozpoczęła się 23. edycja 
Szlachetnej Paczki – ini-
cjatywy, która co roku 
mobilizuje tysiące ludzi 
do pomagania. Już zosta-
ła uruchomiona interne-
towa Baza Rodzin, otwie-
rając drogę do niesienia 
pomocy potrzebującym.

Organizatorzy Szla-
chetnej Paczki podkreśla-
ją, że każdy może pomóc. 
Wspólne przygotowanie 
paczki to także doskonała 
okazja do integracji – za-
równo w rodzinie, szkole, 
jak i miejscu pracy. To rów-
nież sposób na naukę empa-
tii i wpływania na otaczają-
cy świat.

Przez trudniejszą sytu-
ację ekonomiczną wielu 
z nas stać na mniej. Jest 
jednak coś, czego inflacja 
czy drożyzna nas nie po-
zbawią. To wspólne dzia-
łanie, możliwość niesienia 
wsparcia w grupie i ra-
dość, która płynie z jed-
noczenia się w pomaga-
niu. Razem stać nas na do-
bro dla tych, którzy mają 
najmniej. Efekt? Wpływ 
na czyjeś życie i zmiana 
jego historii, które sta-
ją się najlepszym prezen-
tem, jaki możemy podaro-
wać – również sami sobie. 
Bo pomaganie, zwłaszcza 
jeśli robimy to z przyjaciół-
mi, bliskimi, znajomymi, 
daje poczucie sprawczości 
i niezwykłą radość.

„Zmieniamy świat na do-
bre. Świat jednej rodzi-
ny, czasem jednej osoby. 
Ktoś, kto do tej pory myślał, 

że jest sam, zaczyna myśleć 
inaczej o świecie, o ludziach 
wokół. Już wie, że może po-
prosić o pomoc. Dostaje ją. 
Czasem zmienia się całe ży-
cie – budowa studni, remont 
dachu w domu pana Adama, 
stała praca pani Anny, cza-
sem zmieniają się drobne 
rzeczy – już nie jest zim-
no u pana Rafała, a Zuzia 
ma nową kurtkę” – mówi 
Joanna Sadzik, Prezeska 
Stowarzyszenia WIOSNA, 
które organizuje Szlachet-
ną Paczkę.

Paczkę najlepiej robić 
całą paczką

Szlachetna Paczka po-
zwala pomagać efektyw-
nie i na dużą skalę, przy 
niedużym nakładzie środ-
ków poszczególnych osób. 
W zeszłym roku wsparcie 
dla jednej rodziny przy-
gotowywało średnio 31 
darczyńców, a może jesz-
cze więcej. Kompletowa-
nie Paczek rozkłada się 
więc na wiele osób, a efekt 
to coś więcej niż wsparcie 
materialne. Paczkę – która 
daje nadzieję i przywraca 
godność – można przygoto-
wać z rodziną, wśród znajo-
mych, ale też w szkole czy 
w pracy.

Nie wiesz od czego 
zacząć? Wejdź na stronę 

Paczki
Chcesz zrobić Szlachetną 

Paczkę, ale boisz się, że w po-
jedynkę nie dasz rady? Orga-
nizatorzy programu służą po-
mocą. Na stronie Szlachetnej 
Paczki znajduje się zestaw 
materiałów, które ułatwią two-
rzenie paczki: to gotowe tek-
sty, grafiki, narzędzia do po-
działu zadań, które możesz 
rozesłać do osób zaprasza-
nych do wspólnego robienia 
paczki. Znajdują się tam rów-
nież argumenty, które możesz 
przedstawić nieprzekonanym 
do wspólnego Paczkowania.

Akcja #PaczkujeMY, któ-
ra ma zachęcać do komple-
towania Paczek w grupach, 
to pomysł nie tylko na spraw-
niejsze organizowanie pomo-
cy, ale także okazja, by przed 
Świętami skupić swoich zna-
jomych wokół dobrego celu, 
a u najmłodszych kształtować 
wartości związane z pomaga-
niem i wrażliwością na trud-
ności innych ludzi. Stworze-
nie Paczki uwalnia przy tym 
dobrą energię płynącą z reali-
zacji wspólnego celu. Pomoc-
ne materiały znajdziesz tutaj: 
https://www.szlachetnapacz-
ka.pl/zrob-ze-mna-paczke/.

IW

skich dróg w odpowiednim 
stanie w trakcie okresu zi-
mowego, przypominają, 
gdzie należy zgłaszać po-
trzebę odśnieżenia.

Kontrolę nad realizacją 
zadania prowadzi Miejski 
Zarząd Dróg i Mostów w Ja-
worznie, jego wykonawcą są 
Wodociągi Jaworzno. Kontakt 
to tel. 32 615 72 26 oraz ad-
res mailowy oczyszczanie@
wodociagi.jaworzno.pl.

AZ

23. edycja Szlachetnej Paczki

Klub To i Owo wraz 
z Fundacją Kobieca 
Przystań zaprosi-

li na wernisaż wystawy 
fotografii Anny Garbat. 
Wydarzenie miało miej-
sce w piątek 17 listopada. 
Wystawę zatytułowano 
bardzo wymownie „Ra-
zem czyli kobiece piękno 
i dobro ukryte w kadrach, 
pokazujące jak wspólne 
działania międzypokole-
niowe nadają naszemu 
życiu barwę i radość”. 

Przyglądając się bliżej 
temu, co dzieje się i w klu-
bie i w fundacji ma się nieod-
parte wrażenie, że nic w tym 
tytule nie jest na wyrost, tam 
rzeczywiście wszystko nabie-
ra barw i daje radość, a rela-
cje międzypokoleniowe bu-
dzą wyłącznie dobre emocje. 
Walorem tego miejsca jest 
również to, że rzeczy na po-
zór zwyczajne mają oryginal-
ny wymiar, np. rzeczona wy-
stawa ma bardzo szczególny 
zamysł. – Jest to niezwykły 
wernisaż, bowiem 12 niezwy-
kłych kobiet – mówi Edyta 
Lesiak, prezes Fundacji Ko-
bieca Przystań – zdecydowa-
ło się wziąć udział w fotogra-
fii. Możemy zobaczyć prace 
Ani Garbat, Natalii Wojtycz-

ko i Fryzjera u Reni, któ-
re wsparły nasze działania. 
Z tych zdjęć powstanie nie-
zwykły kalendarz. Natomiast 
na okładce i to jest bardzo 
ciekawe, tak jak nazwa pro-
jektu Razem, znajdujemy się 
na niej wszyscy razem, czy-
li są tam instruktorzy, są tam 
wolontariusze i uczestnicy 
projektu. Każde zdjęcie jest 
prezentowane w miejscu wy-
konania fotografii.

W projekcie wykonano 
również 54 sympatyczne foto-
grafie wszystkich wolontariu-
szy fundacji i klubu. Spoglą-
dając na nie jest się przekona-
nym, że to grupa ludzi lubią-
cych wspólnie spędzać czas 
i realizować własne pomysły. 

Panie wolontariuszki to oso-
by nad wyraz otwarte, wobec 
czego dały się bez wielkiego 
wahania zaprosić do tego pro-
jektu. – Mnie nikt specjalnie 
nie namawiał – mówi Elżbie-
ta Ziaja. – Wzięli mnie do tej 
sesji zdjęciowej przez zasko-
czenie.

Spoglądanie na tak udane 
zdjęcia budziło u sfotografo-
wanych pań, co oczywista, 
wyłącznie pozytywne emo-
cje, dobrze jest przecież spoj-
rzeć na siebie z zupełnie innej 
perspektywy.

– Jestem bardzo zasko-
czona – mówi Irena Kap-
cia – dlatego, że jakoś nie 
za bardzo lubię się oglądać, 
a tutaj całkiem fajnie. Ale fo-
tografowała mnie dziewczy-
na mistrz nad mistrze, my-
ślę, że dlatego to jest fajne. 
Widzę też moje koleżanki, 
które są przepięknie sfoto-
grafowane. Pani Ola Kowal-
czyk mówi, że jej zdjęcie bu-
dzi bardo pozytywne emocje 
i bardzo jej się podoba.

Ten pożyteczny projekt zo-
stał dofinansowany ze środ-
ków rządowego programu 
wieloletniego na rzecz Osób 
Starszych „Aktywni +” na lata 
2021 – 2025.

Ela Bigas
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Miasto Jaworzno10 Informator handlowo-usługowy
MECHANIKA POJAZDOWA NAPRAWA AGD NAPRAWA RTV REMONTOWO-BUDOWLANE LPG INNE USŁUGI

4/i/14

ALARMOWE SYSTEMY 
ANTENY RTV, SAT

domofony, wideodomofony, tv obserwacyjna 
LAN/WiFi – montaż, naprawa – „PREWEN”

tel./fax 32 757 18 84,  502 86 34 71
KOMPUTEROWE pogotowie – 502 86 34 71

1299/d/11

BEK-POL  I
wywóz nieczystości ciekłych 

pojemność 12 m3

tel. 696 170 356

1448/D

NAGROBKI
Parapety, schody, blaty kuchenne, kominki

www.konach.pl
Zakład Kamieniarski ul. Czwartaków 2

przy cmentarzu na Łubowcu tel/fax 32 752-96-77

2/l/13

DANKAN

wywóz nieczystości ciekłych, beczka poj 10 i 16 m3

udrażnianie kanalizacji WUKO 
tel. 505 57 05 04, 616 11 42

AGD – Serwis NARES
Zmywarki, pralki, lodówki, kuchenki elektryczne. 

Naprawy w domu klienta.
Tel. 32 615 50 47; 32 625 09 22; 691 188 112
Udzielamy gwarancji 12 miesięcy na naprawy.

57/d/11

SERWIS OPON 
Pompowanie kół azotem, spawanie aluminium

Sprzedaż i montaż opon TIR. ul. Matejki 43, 
tel. 32 753 11 72;

czynne od 8.00 – 18.00 pn. – pt., sobota 8.00 – 14.00.
11/d/11

GAZY TECHNICZNE
Z DOSTAWĄ DO KLIENTA 

Tlen, acetylen, dwutlenek węgla, argon i inne

ul. Krakowska 9 
tel. 32 751 83 83, 32 753 44 44

29/d/11

7/I/14

ZŁOMOWANIE POJAZDÓW
wystawiamy zaświadczenia
płacimy za każdy samochód

Tel. 732 732 731
Mysłowice ul. Mikołowska 52

P.P.U.H. „Sowosz” sp. z o.o.

TARTAK
USŁUGI TARTACZNE

• Więźby dachowe
• Tarcica
• Łaty, kontrłaty
• Sztachety ogrodowe
• IMPREGNACJA
• Schody młynarskie

32-551 Jankowice k. Zatora ul. Wadowicka 86, 
tel. 33 841 25 59

www.sowosz.pl,   e-mail: zamowienia@sowosz.pl
36

35/d/11

Ośrodek Szkolenia Kierowców

„KLAKSON”
Zaprasza na kursy prawa jazdy

20 listopada; 4 grudnia;
8 stycznia – godz. 17.00

41/d/11

MAN z przyczepą taki jak 
na egzaminie

kat. AM, A, B, C, D, DE, CE 

Biuro: Jaworzno ul. Farna 2a 
czynne: pon. – pt. 10.00 – 17.00
tel. 32 616 33 55, 509 721 745

www.klakson.com.pl

14/i/14

13/i/14

36/d/11

BEK-POL 
wywóz nieczystości ciekłych 

pojemność 11 m3

tel. 663 23 90 42, 693 791 793

Przegrywanie kaset VHS na płyty DVD
Wystarczy, że skontaktujesz się 
z nami – jesteśmy dostępni pod 
numerem +(48) 32 751 91 30, 
(pon-pt, 8:00 – 16:00) 
lub +48 733 180 333 
info: biuro@ct.jaworzno.pl

Cena przegrania 
VHS na DVD – 50,00 zł, 
VHS do pliku mp4 – 50,00 zł 
(do odtwarzania na każdym urządzeniu)
Płyt winylowych – 30,00 zł
Kaset magnetofonowych – 30,00 zł

ogłoszenie własne

ogłoszenie własne

TO MIEJSCE CZEKA NA TWOJĄ 
REKLAMĘ

DZWOŃ 32 751 91 30

PRO-FAST – serwis AGD
Gwarancja. Dojazd do klienta. 

Pełny serwis sprzętu AGD.

Pralki        Zmywarki        Piekarniki 

Tel. 791-196-317

5/i/23

eprasa.pl 3102a6f922
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INFORMATOR 
ZDROWIA i URODY

DIETETYK

1/i/20

CENTRUM DIETETYCZNE AKTIV-DIET
DIETETYK BOGUSŁAWA ZAGÓRSKA

U nas stracisz od 4-15 kg w pierwszym miesiącu!!!
NAJTAŃSZA OPIEKA MIESIĘCZNA W MIEŚCIE!!!

UL. SIENKIEWICZA 12 (KOCIA), TEL.694-462-868

INNE

INNE

DIABETOLOGIA, ENDOKRYNOLOGIA 
prof. dr hab. n. med. Krzysztof Łabuzek

STOMATOLOGIA, PROTETYKA, 
IMPLANTOLOGIA

dr n. med. Justyna Witalińska-Łabuzek
REJESTRACJE: 32 700 38 87    drlabuzek.pl

CHIRURGIA OGÓLNA I NACZYNIOWA 
dr n. med. Andrzej Lekstan 

REJESTRACJA: 32 758 17 39    lekstan.pl

JAWORZNO UL. KRAKUSA 1

211

212

25/I/13

NEURO-PLUS Jaworzno ul. Katowicka 19D

lel. med. Alicja Zgrzebnicka specjalista neurolog, kinesiotaping
GABINET NEUROLOGICZNY AKUPUNKTURA,

ZIOŁA, TERAPIA PIJAWKOWA
czynne: pn, wt, czw, pt od 17.00 do 19.00, śr od 10.00 do 12.00

Rejestracja tel. 601 539 412, 32 752 93 98 www.neurolog-jaworzno.pl

NEUROLOG

Dr Andrzej Maj specjalista chirurg
Leczenie żylaków, owrzodzeń, obrzęków i niedokrwienia 

kończyn. Drobne zabiegi chirurgiczne. ul. Krucza 5, 
os. Podłęże (między Leśną a Towarową). Pt. 15.00 – 17.00. 

Rejestracja telefoniczna tel. 608 651 102, 694 061 650 

Gabinet już czynny i możliwe teleporady
54/d/11

CHIRURDZY

49/d/11

KOADENT    GABINET STOMATOLOGICZNY 
lek. stom. Anna Partyka-Ziętek     Jaworzno ul. Grunwaldzka 30 

poniedziałek, piątek 14.00 – 20.00, czwartek 9.00 – 14.00
– stomatologia zachowawcza  – protetyka
– chirurgia stomatologiczna

rejestracja telefoniczna 600 498 669

STOMATOLODZY

Pracownia protetyki dentystycznej 
Grzegorz Koczur

43-600 Jaworzno, ul. Skotnica 28, kom. 0 604 897 883
Wykonuje: protezy szkieletowe, protezy akrylowe, korony

i mosty tradycyjne oraz ceramiczne. Naprawy protez. 

47/d/11

1842/d/10

Praktyka dentystyczna dr n. med. Tatiana Jamróz-Szłapa
Świadczymy profesjonalne i bezbolesne usługi w zakresie: stomatologii 

zachowawczej, protetyki, endodoncji, chirurgii szczękowo-twarzowej 
(ekstrakcje zębów zatrzymanych, podcinanie wędzidełka, pobieranie 
wycinków histopatologicznych itp.), implanty, medycyna estetyczna. 

Tel.  609 956 057. Jaworzno, ul. Spacerowa 1

1/i/17

Gabinet stomatologiczny IWONA BYSTRY-SMAGA
CHIRURG STOMATOLOG

Jaworzno ul. Zegadłowicza 45 (Pszczelnik)
Leczenie, protetyka, chirurgia, implanty. 

Rejestracja telefoniczna 32 753-16-16
pon-wt od 13.00 do 19.00, środa od 8.30 do 13.00

ogłoszenie własne

TO MIEJSCE CZEKA 
NA TWOJĄ REKLAMĘ

DZWOŃ       32 751 91 30

WYSOKO WYSPECJALIZOWANE

CENTRUM MEDYCZNE

PORADNIESPECJALISTYCZNE:

Okulistyczna: lek. med. Marzena Wysocka- Kosmulska - wtorek

lek. med. Magdalena Musia - Kopiejka - poniedzia ek

lek. med. Olga Ritter- Pasek - wtorek

lek. med. Maciej Helemejko - roda

Nefrologiczna: dr n. med. Maciej Bu anowski - wtorek

Urologiczna: lek. med. Tomasz Zaorski - poniedzia ek

dr n. med. Maciej Kupajski - czwartek

Kardiologiczna: lek. med. Kamil Kosmulski - roda, czwartek

Dermatologiczna: dr n. med. Patrycja Szkliniarz- Augusty ska - roda

Stomatologiczna: dr n. med. Leszek Szywa a - wtorek

lek. stom. Urszula o - Chwedoruk - roda, pi tek

lek. stom. Julia W odarczyk - poniedzia ek

Laryngologiczna: lek. med. Andrzej Pawe czak - roda

Dietetyczna: mgr Konrad Florczyk - poniedzia ek

Ginekologiczna: lek. med. Bartosz Dworecki - wtorek

lek. med. Leszek W odarczyk - roda

lek. med. Jakub Toczek - roda

Neurologiczna: dr n. med. Beata Wolniak- Mazur - roda

dr n. med. W odzimierz Wierzba - roda

lek. med. Magdalena Kuczera- Ku aga - wtorek

Ortodontyczna: dr n. med. Leszek Szywa a - poniedzia ek, wtorek, czwartek

Chirurgiczna: lek. med. S awomir Karo - czwartek

Leczenia ran przewlek ych: dr hab. n. med. Marek Kucharzewski - czwartek

Chirurgiczna urazowo-ortopedyczna: lek. med. Wojciech Kania - pi tek

Psychiatryczna dla dzieci i m odzie y:

lek. med. Gra yna Urbanowicz - poniedzia ek

Psychiatryczna dla doros ych: lek. med. Marzena Wawrzy czyk - pi tek

Poradnia medycyny pracy: lek. med. Ma gorzata Bronder - poniedzia ek

Pracownia ultrasonograficzna: dr n. med. Anna Saran - poniedzia ek

lek. med. Adrian Le niak - pi tek

Poradnia rehabilitacyjna: mgr Agata Wolf - roda

Szymon Pieterwas - poniedzia ek

PODSTAWOWA OPIEKA ZDROWOTNA

DLA DZIECI I DOROS YCH

lek. med. El bieta Jarczyk lek. med. Kamil Kosmulski

lek. med. Bartosz Adamczyk lek. med. Agata Smoli o

lek. med. Natalia Stawowska - Tabor lek. med. Alicja Nakonieczny

dr n. med. Majka Adamczyk lek. med. Daria Reva

lek. med. Magdalena Mucha lek. med. Krzysztof Starszak

lek. med. ukasz Ochwa

MCI Fundacji 
ul.11 Listopada 4c

fb Mój czas dla 
seniora im Wandy 
i Józefa

https://www.face-
book.com/renata.
talarczyk

KRS 0000488618

PKO BP 28 1020 
2528 0000 0302 
0373 7400

Tel. 608 107 327

https://www.fa-
cebook.com/Moj-
czasdlaseniora.im-
WandyiJozefa/.

e-mail:fundacja-
mojczas@op.pl
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Oczywista Nieoczywistość – Wierna rzeka…

Juniorzy Akademii 2012 Ja-
worzno kończą sezon w II 

lidze wojewódzkiej. Juniorzy 
starsi po zakończonym sezonie 
w zakończonym sparingu ju-
niorzy starsi Akademii 2012 Ja-
worzno pokonali czołowy zespół 
ligi okręgowej seniorów Victoria 
1918 Jaworzno 3:1 po bramkach 
Sularza, Oświęcimskiego i Gaw-

łowskiego. Pod koniec spotka-
nia rzut karny dla Victorii broni 
Batko.

Natomiast juniorzy młod-
si w przedostatniej kolejce II ligi 
wojewódzkiej juniorzy B2 poko-
nali zespół Siódemki Tychy 3:2 
po dwóch bramkach Augustynka 
i jednej Truchana.

(iw)

Zwycięzcy juniorzy

Rzeki z pozoru wydają się 
dzielić. Jednak, jakoby 
na przekór, są niezatar-

tym spoiwem, łączącym niegdyś 
miejsca i ludzi. Dziś po tych lu-
dziach, jak i po takich czy innych 
miejscach właśnie, pozostało już 
bardzo niewiele. A wydawałoby 
się, że jeszcze niedawno było zu-
pełnie inaczej, a żywa, spajająca 
tkanka jest rzeczywistością nie 
do zdarcia.

Jaworzno ma to do siebie, że nie 
leży nad żadną dużą rzeką. Nato-
miast jego granice, zarówno ta pół-
nocna, jak i zachodnia, wsparte 
są na dwóch dużych ciekach wod-
nych, a mianowicie – odpowiednio; 
na Białej Przemszy jak i na Prze-
mszy. Chociaż ta pierwsza przez kil-
ka pokoleń miała charakter granicz-
ny, sadowiąc na sobie sztuczny zabo-
rowy podział naszego kraju, a ta dru-
ga przez setki lat była granicą pań-
stwa, to jednak wydają się one rze-
czywistościami, które niegdyś bar-
dziej łączyły, niż stanowiły realną 
linię podziału. W końcu Przemszą 
przez wiele lat spławiano chociażby 
jaworznicki węgiel. Potężne galary, 
zapełnione czarną skałą spływały 
w dół rzeki, natomiast już opróżnio-
ne, ciągnięte były w górę biegu przez 
konie, kroczące mozolnie po obu jej 
stronach. Natomiast Białą Przemszą 
spławiano drewno, galenę i galman. 
To właśnie ta druga zresztą rzeka jest 
na swój sposób osobliwa. Zachowała 
bowiem swój naturalny, dziki bieg, 
meandrując i wijąc się nieustępli-
wie pomiędzy zarośniętymi brzega-
mi. Kiedyś nabrzeża były lepiej wi-
doczne, rzeka szersza i głębsza, ale 
i bardziej… niebezpieczna.

Utonęło w niej sporo osób, bę-
dąc albo przypadkowymi ofiarami 
nieokiełznanej natury albo tymi, któ-
rzy w przypływie słabości i bezrad-
ności targnęli się tutaj na własne ży-
cie. Wielu też nad Białą Przemszą 
ciężko pracowało. W niektórych 
miejscach pozostały wyraźne ślady 
ludzkiej działalności; prawdopodob-
ne resztki czegoś w rodzaju portu, 
w formie przybrzeżnych wzmoc-
nień, do którego cumowały nie-
gdyś łodzie. W końcu na wysokości 
Długoszyna intensywnie rozwijało 
się górnictwo kruszcowe, po któ-
rym pozostały resztki starej sztolni, 
od której budowy niebawem minie 
pięćset lat.

Kiedyś rzeka ta nie była żadną 
granicą i stan taki utrzymywał się na-
prawdę długo. Niewątpliwie żywiła 
ona autochtonów, poiła ich i dawała 
im pracę. Obecny podział wydaje się 
raczej więc dość sztuczny, po dru-
giej stronie generując niezrozumia-
łą pustkę, przez co owa druga stro-
na cieku do dziś wydaje się mi obca 
i niedostępna. Nie ma tu nawet żad-
nej wygodnej przełazki, dzięki któ-
rej można by przejść bezpiecznie 
i zobaczyć miejsce, w którym znaj-
dował się kiedyś niewielki garnizon 
wojsk carskich lub zapomniana nie-
gdyś osada, która na drugim brze-
gu rzeki istniała kiedyś pod nazwą 
Paszeka. Pamiętam z dzieciństwa jak 
spoglądałem niejednokrotnie na dru-
gi brzeg, który wydawał mi się obcy 
i opuszczony, będąc swego rodza-
ju ziemia niczyją. A jeszcze całkiem 
niedawno – bo parę dekad temu – 
kąpali się tutaj ludzie, bawiły się tu-
taj dzieci, brodzono na delikatnych 
płyciznach, choć tych było niewiele, 

a woda była czysta. Czysta i wierna, 
konsekwentna, nieustępliwa. Para-
doksalnie korzenie autora „Wiernej 
rzeki” zahaczają także o to miejsce, 
ponieważ w pobliżu urodził się jego 
dziadek.

A co do czystości to i dzisiaj nie 
jest najgorzej, woda jest przejrzy-
sta, żyją w niej ryby i bobry, choć 
wody jest zdecydowanie mniej. Na-
tomiast brzegi są zarośnięte drzewa-
mi i gąszczem krzaków, co świad-
czy o odludnieniu brzegu. Zrobi-
ło się tutaj jakoś pusto, choć sam 
rejon Skałki, Zatwardzia i Drabi-
dzionki to dość popularne miejsce 
dla spacerowiczów i rowerzystów. 
Dziś w szumie wody zanika wszak 
rzeczywistość tego, co było kiedyś, 
zanika przeszłość, a teraźniejszość 
niknie nam w odmętach wijącej się 
wody nieubłagalnie. Zostaje jedy-
nie szum; szum wody i lasu, sze-
lest spadających liści i zawodzące-
go wiatru. A pośród tego wszystkie-
go my, a więc ci, którzy stad pocho-
dzą, którzy moczyli w tej rzece swoje 
stopy, którzy pływali tu na łodziach, 
galarach, tratwach i dętkach od kół, 
dla których to wszystko było czę-
ścią składową pracy, a czasem tak-
że zabawy i odpoczynku. Gdzie oni 
są? Czy są gdziekolwiek, ci żywi i ci 
umarli? Nie mam pojęcia. Jedyną 
rzeczą, której jestem pewien to fakt, 
że tak jak nieustającym jest szum 
owej dzikiej, żyjącej swym własnym 
życiem rzeki, tak nieustającą powin-
na być pamięć; zarówno o miejscach 
takich jak te, jak i o ludziach, którzy 
je współtworzyli, wypełniając ela-
styczną  tkankę, którą dziś nazywa-
my historią.

Jarosław Sawiak

Po raz czwarty zjechali 
do Jaworzna młodzi za-
wodnicy kickboxingu 

na Challenge Pointfifhting Ja-
worzno. Zawody odbyły się 
w sobotę 18 listopada w szko-
le podstawowej w Jeziorkach. 
Do zawodów przystąpiło 70 
młodych sportowców. 

– Wydarzenie zorganizowały 
kluby sportowe Fighting Jaworz-
no i Wojownik Jaworzno. Rywali-
zacja odbyła się w formule point-
fifhtingu, dla kadetów młodszych 
i starszych – informował Marcin 
Sobieski, Fighting Jaworzno – 
odmiany pałki piankowe dla dzie-
ci od 6. do 12. roku życia. Uczest-
nicy to zawodnicy z klubów z Za-
wiercia, z Krakowa i z okolicznych 
miejsc. To jest wstępna rywaliza-
cja sportowa z przygotowaniem 
do kolejnych etapów, czyli jak 
mamy pointfighting light contact, 
full contact i pozostałe odmiany 
kickboxingu.

Niezorientowanym podajemy, 
że pointfighting polega na prze-
rywaniu walki po każdym trafie-
niu przeciwnika i zapisaniu punk-
tu na koncie trafiającego. Wśród 
najbardziej utytułowanych zawod-
ników walki toczył dwunastoletni 
mistrz Polski 2023 w formule kick 
light.

Poziom zawodów uznać więc 
można za wysoki. – Poziom z roku 
na rok, z zawodów na zawody jest 
coraz wyższy – mówi Maciej Baj-
tel, sędzia Polskiego Związku 
Kickboxingu. – Widać, że dzieci, 
które dwie edycje temu pierwszy 
raz stawały do rywalizacji, w tym 
momencie reprezentują dużo wyż-
szy poziom.

Rozdano 25 medali złotych, 
tyleż samo srebrnych i 15 brą-
zowych. Zawody zorganizowa-
no dzięki środkom Ministerstwa 
Sportu i Turystyki w ramach pro-
gramu Mikro Granty.

Ela Bigas

4. edycja Challenge 
Pointfighting Jaworzno

To dopiero umiejętności

21 listopada to święto, 
które jest dniem słu-
żącym promowaniu 

idei pokoju na całym świecie, 
poprzez okazywanie innym lu-
dziom życzliwości, serdeczności 
i przekazywanie pozdrowień.

Oto fragment felietonu Anny 
Sokół „Znajdź się wśród życzli-
wych”.

„Wzajemna życzliwość, grzecz-
ność, uprzejmość, serdeczność – 
są jak piękne kwiaty na kobiercu 
ludzkiego życia. Warto więc pie-
czołowicie pielęgnować i szano-
wać to piękno”.

Aby włączyć się do obchodów 
tego święta – wystarczy tylko się 
uśmiechnąć do drugiej osoby. Nic 
więcej.

Ale my, ZM LOK Jaworzno z sym-
patykami chcemy zrobić coś jeszcze. 
Chętnie włączamy się w akcje chary-
tatywne, by pomóc innym osobom, 
chorym i potrzebującym. Natal zbie-
ramy zakrętki dla Bartka (koło Gale-
ny) i Oliwki (OSP Os. Stałe), wpłaci-
liśmy pieniądze dla dzieci z Ukrainy 
i dla walczących o wolność Ukrainy, 
a teraz włączamy się do zbiórki oku-
larów dla Afryki. Poprzez misjonarzy 
trafią one do Rwandy, Ugandy, Tan-
zanii, Kamerunu i do Republiki Cen-
tralnej Afryki.

Kto chce to może oddać używa-
ne okulary bezpośrednio do sied-
miu salonów Ziko Optyk. Najbliż-
szy jest w Sosnowcu ul. Modrze-
jewska. Kto jednak nie ma cza-
su lub możliwości wybrania się 
w podróż, to może okulary za-

nieść do firm, urzędów, świetlic, 
szkół, kiosków wymienionych po-
niżej, które bardzo chętnie przy-
stąpiły do Akcji „Okulary dla Afry-
ki”. Zapraszamy do współpracy 
i czekamy na używane, ale dobre 
i czyste okulary, mogą być leczni-
cze, przeciwsłoneczne, dziecięce 
lub inne. Zbiórkę okularów pro-
wadzimy do 15 grudnia, po czym 
zostaną zawiezione do Sosnow-
ca lub Krakowa, gdzie znajduje 
się siedziba fundacji ZIKO DLA 
ZDROWIA. Aktualna zbiórka 
okularów odbywa się na podsta-
wie zgłoszenia zbiórki publicznej 
Fundacji Ziko dla Zdrowia do Mi-
nisterstwa Spraw Wewnętrznych 
i Administracji (nr 2023/782/OR).

Okulary można przynieść do:
• Siedziby ZM LOK na ul. Dwornickiego 5 – 

13.11, 15.11 g.13.00-14.00, 20.11, 27.11, 

12.12, 15.12 g.15.00-16.00;
• siedziby JUTW ul. Grunwaldzka 35 – 

we wtorek i w czwartek godz.9.00-12.00;
• Świetlicy Środowiskowej „Pod Kolegia-

tą” ul. Plac św. Jana 17 – codziennie 
g.14.00-17.00;

• Redakcja gazety CoTydzień – w godzi-
nach pracy;

• Kącik Czytelniczy w Centrum Handlowo-
-Usługowym Manhattan na Pechniku;

• Fundacja KOBIECA PRZYSTAJŃ i Klub 
To i Owo Spółdzielni Mieszkaniowej 
GÓRNIK al. Marsz. Józefa Piłsudskiego 
72 – codziennie g.9.00-18.00;

• w grudniu można włożyć do koszy-
ka w kościele p.w. Św. Jana Kantego 
w Niedzieliskach;

• SP3 Niedzieliska;
• SP16 Podwale;
• Kiosk RUCH nr 31 na Targowisku Le-

opold;
Krystyna Sokół ZM LOK Jaworzno

Światowy Dzień Życzliwości

eprasa.pl 3102a6f922
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Dziesiąta kolejka Tauron I Ligi 
Siatkówki Mężczyzn to rów-

nież występ drużyny MCKiS 
Jaworzno przed własnymi kibi-
cami. W sobotę 18 listopada siat-
karze podjęli drużynę Chrobry 
Głogów i po trzech setach zasilili 
swoje konto o 3 punkty.

Drużynie prowadzonej przez To-
masza Wątorka w tym sezonie bra-
kuje punktów. Starcie drużyn z dołu 
tabeli miało być zatem okazją do ich 
podreperowania. Jaworznianie kon-
sekwentnie realizowali plan wdro-

żony na sobotni mecz i w trzech se-
tach pokonali przyjezdnych, którzy 
w drugiej odsłonie sprawili najwię-
cej problemów gospodarzom. Wy-
grana w trzech setach to 3 punkty 
dla drużyny i awans o dwa oczka 
w górę. Obecnie jaworznianie zaj-
mują 12. pozycję w tabeli I ligi 
z dorobkiem 9 punktów. Następny 
sprawdzian już w najbliższą sobotę, 
kiedy to MCKiS Jaworzno na wyjeź-
dzie zmierzy się z wyżej notowaną 
drużyną – BAS Białystok.

jargal

XXII Grand Prix to naj-
większa impreza 

tenisa stołowego w Jaworznie. 
LKS Zgoda Byczyna w tym 
roku promuje ten sport, po-
przez organizację turnieju 
finałowego na hali sportowej 
MCKIS w Osiedlu Stałym. Fi-
nałowe rozgrywki odbyły się 
w sobotę 18 listopada.

Był to strzał w dziesiątkę. Jeszcze 
nigdy w cyklu nie było tak wysokiej 
frekwencji. Przy stołach zmierzyli się 
zawodnicy z okolicznych miast: So-
snowca, Olkusza, a nawet z oddalo-
nego o 70 km Cieszyna z klubu Fun-
dacja Talent Cieszyn.

Zawodnicy oraz zawodniczki roz-
grywali swoje mecze na 7 stołach 
w 5 kategoriach wiekowych. Roz-
grywki finałowe trwały 7 godzin. 
Największym zainteresowaniem 
cieszyły się kategorie młodzieżowe, 
co szczególnie cieszy organizatorów, 
ponieważ to jest droga jaką klub ob-
rał w ostatnim czasie.

Zgodę reprezentowało 15 zawod-
ników, z czego 8 to młodzieżowcy.

W całym cyklu Grand Prix Jaworz-
na rozegrano łącznie 322 spotkania, 
w których uczestniczyło 66 zawod-
ników i zawodniczek. Bardzo cieszy 
fakt, że coraz więcej osób, szczegól-
nie młodych, chce brać udział w tego 
typu rozgrywkach. Tegoroczne 
Grand Prix poprowadził sędzia kla-
sy międzynarodowej, mieszkaniec 
Jaworzna – Maciej Miliński.

Dodatkową atrakcją finałowego 
turnieju były rozgrywki Darta, orga-
nizowane przez Salos Jaworzno, któ-

re cieszyły się dużym zainteresowa-
nie uczestników, jaki i kibiców. Za-
wodnicy, którzy osiągnęli najlepsze 
wyniki zostali nagrodzeni pucharami 
oraz nagrodami rzeczowymi.

W końcowej klasyfikacji XXII Grand 
Prix Miasta Jaworzno najlepsze 

wyniki osiągnęli:
Kategoria I (2012 i młodsi)
1. Chmurzyński Dawid
2. Jałowiec Jakub
3. Wilkosz Adam (LKS Zgoda Byczyna)
Kategoria II (2006-2011)
1. Łyp Marcin
2. Bieniek Adrian
3. Gędłek Wiktor (LKS Zgoda Byczyna)
Kategoria IV (1980-2000)
1. Hanc Damian
2. Ziomek Mateusz (LKS Zgoda Byczyna)
3. Sikorski Marcin (LKS Zgoda Byczyna)
Kategoria V (1979 i starsi)
1. Melczyk Marian
2. Łysak Franciszek
3. Lenartowicz Józef
Kategoria VI (kobiety Open)
1. Słowik Malwina
2. Górecka Krystyna
3. Bieniek Ewa
Wyróżnienie dla najmłodszego uczestni-
ka zawodów otrzymał Banasik Tymote-
usz – perspektywiczny zawodnik z rocz-
nika 2017.

Turniej Darta:
1. Krystian Cebula
2. Błaszkiewicz Marcin
3. Kuryło Marcin

Turniej Darta dla amatorów:
1. Banasik Tymek do lat 6
1. Rosa Adrian do lat 18
1. Łyp Łukasz dla dorosłych

źródło: LKS Zgoda Byczyna/jargal

XXII Grand Prix w Tenisie 
Stołowym – podsumowanie

MCKiS Jaworzno – Chrobry Głogów 3:0 (25:20, 26:24, 25:19)

MCKiS lepszy od Chrobrego
W ramach obchodów 105. 

rocznicy odzyskania 
niepodległości w nie-

dzielę 12 listopada 2023 roku 
na Hali Widowiskowo-Sportowej 
Miejskiego Centrum Kultury 
i Sportu w Jaworznie odbył się 
I Memoriał Janusza Pieczary – 
zasłużonego zawodnika, dzia-
łacza sportowego, wiceprezesa 
LKS Ciężkowianka. 

Była to interregionalna impreza, 
odbywająca się w ramach kampanii 
promującej sport i aktywność fizycz-
ną mającej zachęcić mieszkańców 
do aktywnego trybu życia przez cały 
rok. Memoriał ten jest kontynuacją 
poprzednich 14 halowych turnie-
jów piłki nożnej dzieci, które co roku 
były organizowane na przełomie li-
stopada i grudnia przez LKS Ciężko-
wianka wespół z Miejskim Centrum 
Kultury i Sportu w Jaworznie, a przy 
których zawsze znaczącą rolę odgry-
wał prezes Janusz Pieczara. Impreza 
była bardzo udana, a dla organiza-
torów najważniejsze było zadowo-
lenie młodych adeptów piłki nożnej 
uczestniczących w imprezie. Zresz-
tą liczby mówią same za siebie: nie-
mal 180 zawodniczek i zawodników 
w wieku od 7 do 15 lat w 3 katego-
riach wiekowych, 16 teamów pił-
karskich, 25 trenerów oraz przeszło 
300 widzów (w tym prawdziwe tłu-
my podczas rywalizacji wśród ża-
ków), którzy przewinęli się przez 
halę przy ulicy Grunwaldzkiej 80 
podczas trwania imprezy. W tym 
roku celem organizatorów oprócz 
popularyzacji piłki nożnej wśród 
dzieci i młodzieży było uczczenie 
105. rocznicy odzyskania przez Pol-
skę niepodległości. Zadanie zostało 
wsparte ze środków budżetowych 
Samorządu Województwa Śląskie-
go w ramach realizacji granta I Me-
moriał Janusza Pieczary, Śląskiego 
Zrzeszenia LZS i Gminy Jaworzno. 
Ponadto przedsięwzięciu pomocy: 
udzielili Śląski Związek Piłki Nożnej, 
poseł do Parlamentu Europejskiego 
Adam Jarubas, senator Joanna Se-
kuła, poseł na sejm Wojciech Sału-
ga, Zakład Ciastkarski Janina Ba-
nasik, Krawaccy Spółka Doradztwa 
Podatkowego Podokręgi Piłki Noż-
nej w Chrzanowie i Sosnowcu. Ho-
norowy Patronat nad imprezą spra-
wowali Prezes Śląskiego Związku 
Piłki Nożnej Henryk Kula, Prezes 
Śląskiego Zrzeszenia LZS w Kato-
wicach Andrzej Sadlok oraz Prezesi 
Podokręgów Piłki Nożnej w Chrza-
nowie Józef Cichoń, w Olkuszu Bo-
lesław Ściepura i w Sosnowcu Józef 
Grząba.

W turnieju, który stanowi dobrą 
propozycję alternatywnej formy 
spędzenia wolnego czasu, służąc 
promocji zdrowego, higienicznego 
trybu życia, dzieci z różnych śro-
dowisk, stanęły teamy z Jaworzna, 
Śląska, i Małopolski, które rywalizo-
wały przez niemal 9 godzin.

Punktualnie o 8.30 do gry przy-
stąpili juniorzy młodsi. Ostatecznie 
zwyciężyli podopieczni trenera Szy-
mona Pieczki występujący jako LKS 
Ciężkowianka czerwona przed 1 FC 
Katowice oraz LKS Tempo Płaza. 

I Memoriał Janusza Pieczary
Królem strzelców został zawodnik 
Ciężkowianki Adrian Sojka, najlep-
szym bramkarzem również zawod-
nik z Ciężkowic Radosław Dryja, zaś 
MVP Natalia Petrykowska (1 FC Ka-
towice). Wśród żaków i orlików sto-
sownie do obowiązujących przepi-
sów PZPN nie prowadzono klasyfi-
kacji drużynowej, ale najwięcej spo-
tkań wygrali w obu kategoriach wie-
kowych młodzi adepci piłki nożnej 
z „Górnika” Jaworzno.

Uczestnicy otrzymali puchary, 
pamiątkowe medale, piłki oraz inne 
nagrody ufundowane przez organi-
zatorów i sponsorów, które wręcza-
li: małżonka Janusza Pieczary Alicja 
wraz z dziećmi Pawłem i Anną, se-

nator Joanna Sekuła, reprezentują-
ca Sejmik i marszałka Województwa 
Śląskiego radna Sejmiku Wojewódz-
twa Śląskiego Maria Materla, prezes 
Podokręgu Piłki Nożnej w Sosnow-
cu Józef Grząba, radne Rady Miej-
skiej w Jaworznie Renata Chmie-
lewska i Dorota Guja, Agata Pogo-
da z Departamentu Sportu Urzędu 
Marszałkowskiego Województwa 
Śląskiego oraz działacze LKS Cięż-
kowianka Jaworzno.

Okolicznościowe list do uczestni-
ków memoriału skierowłi wicepre-
zes Polskiego Związku Piłki Nożnej, 
a zarazem prezes Śląskiego Związku 
Piłki Nożnej Henryk Kula. O słodki 
poczęstunek zadbali tradycyjnie pań-
stwo Janina i Marek Banasikowie.

LKS Ciężkowianka jako organi-
zator memoriału składa podzięko-
wanie za pomoc wszystkim osobom 
i instytucjom, fundatorom nagród 
oraz tym, którzy udzielili finanso-
wego, technicznego i logistyczne-
go wsparcia, a byli to:

Urząd Marszałkowski Woje-
wództwa Śląskiego, Śląskie Zrze-
szenie LZS, Gmina Jaworzno, Miej-
skie Centrum Kultury i Sportu w Ja-
worznie, Śląski Związek Piłki Noż-
nej, Zakład Ciastkarski Janina Bana-
sik, Krawaccy Spółka Doradztwa Po-
datkowego, parlamentarzyści: poseł 
do Parlamentu Europejskiego Adam 
Jarubas, senator Joanna Sekuła, po-
seł na sejm Wojciech Saługa, rad-
na Sejmiku Województwa Śląskie-
go Maria Materla, radne Rady Miej-

skiej w Jaworznie Renata Chmielew-
ska i Dorota Guja..

Słowa uznania należą się wolon-
tariuszom, bez których impreza nie 
mogła by się odbyć w tak spektaku-
larnej formie, a byli to: Wanda Cioł-
czyk, Beata Bulga, Danuta Michal-
ska, Piotr i Paweł Bulga, Józef Le-
nartowicz, Radosław Madera, Zbi-
gniew Lorek, Andrzej Majka, Paweł 
Wróbel, Andrzej Kita, Paweł Janczy 
Zbigniew Pacia, Szymon Pieczka, 
Grzegorz Dryja, Grzegorz Ryszka, 
Włodzimierz Szczepanik, Michał 
Ślusarczyk, Krzysztof Laskowski, 
Nina Krawacka, Karolina Pogoda, 
Natalia Mocek, Anastazja, Jagoda, 
Zofia i Oliwier Makowscy.

Ostateczna kolejność:
Juniorzy młodsi – rocznik 2008 i młodsi:
1. LKS Ciężkowianka czerwona
2. FC Katowice
3. LKS Tempo Płaza
4. LKS Nadwiślanka Okleśna
5. LKS Ciężkowianka Jaworzno zielona
Najlepszy strzelec Adrian Sojka LKS Ciężko-
wianka Jaworzno. Najlepszy zawodnik Na-
talia Petrykowska 1 FC Katowice. Najlepszy 
bramkarz Radosław Dryja LKS Ciężkowian-
ka Jaworzno.
Żaki rocznik 2015 i młodsi
Udział wzięły drużyny: KS Górnik Jaworz-
no, LKS Polonia Luszowice, LKS Ciężko-
wianka Jaworzno, JSP Szczakowianka Ja-
worzno oraz LKS Błyskawica Myślacho-
wice. Stosownie do obowiązujących prze-
pisów PZPN nie prowadzono klasyfikacji 
drużynowe.
Najlepszy strzelec Miłosz Bajkaj Górnik Ja-
worzno. Najlepszy zawodnik Oliwier Józe-
fiak Górnik Jaworzno. Najlepszy bramkarz 
turnieju Miłosz Szatkowski LKS Ciężkowian-
ka Jaworzno.
Orliki rocznik 2013 i młodsi
Uczestnicy: KS Górnik Jaworzno, LKS Cięż-
kowianka Jaworzno I, LKS Polonia Luszo-
wice, LKS Błyskawica Myślachowice LKS 
Ciężkowianka Jaworzno, JSP Szczakowianka 
Jaworzno oraz LKS Błyskawica Myślacho-
wice. Stosownie do obowiązujących prze-
pisów PZPN nie prowadzono klasyfikacji 
drużynowe.
Najlepszy strzelec Eryk Sobczykj Górnik 
Jaworzno. Najlepszy zawodnik Antoni Łąc-
ki LKS Ciężkowianka Jaworzno. Najlepszy 
bramkarz turnieju Antoni Deda LKS Polonia 
Luszowice.eprasa.pl 3102a6f922
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wość dostrzeżenia najmniejszych 
zmian w otoczeniu. Oko pszczoły 
w każdej sekundzie odbiera nawet 
300 bodźców, podczas gdy czło-
wieka ledwie 30. Pszczoły widzą 
ostro jedynie na odległość paru 
metrów. Rozróżniają jedynie bar-
wę niebieską, białą, żółtą i czarną, 
natomiast świetnie widzą w nad-
fiolecie i tak kwiaty białe pszczoły 
widzą jako niebieskozielone, zieleń 
postrzegają jako szarość, na takim 
tle łatwiej jest owadom rozróżnić 
coś kolorowego. Pszczoła widzi 
doskonale zarówno w pozycji nie-
ruchomej, jak i podczas lotu. Bez-
błędnie trafiają do ula nawet po za-
padnięciu zmroku.

Równie skomplikowany jest 
pszczeli węch. Nos pszczoły uloko-
wany jest na czółkach.

– Zmysł węchu – objaśnia pan 
Bogdan – znajduje się w czułkach. 
Robotnice posiadają ok. 6000 recep-
torów na każdym czułku, natomiast 
trutnie ok. 30 000. Mają pomóc 
im w odnalezieniu matki pszczelej 
w odległości nawet do 12 kilome-
trów. Pszczoły rozróżniają minimum 
43 zapachy.

Pszczoły a zmiany klimatyczne
– Dla pszczół szczególnie nie-

korzystne są przydarzające się 
współcześnie ciepłe jesienie i cie-
płe zimy oraz chłodne i mroźne 

wiosny – mówi pszczelarz Bog-
dan Koszowski. – Wiosną zdarzają 
się noce chłodniejsze niż w stycz-
niu czy lutym. Lata bywają suche 
i upalne o ekstremalnych tempe-
raturach. Ciepłe jesienie mają ne-
gatywny wpływ na czerwienie się 
matek i wychów młodych pszczół. 
Pszczoły powinny z początkiem je-
sieni przygotowywać się do zimo-
wania, czyli nie powinny wychowy-
wać czerwi, to powinno się dziać 
wyłącznie na wiosnę. Pszczoły zi-
mowe żyją jedynie pół roku, są osła-
bione, co może powodować łatwe 
namnażanie się pasożytów w ulu. 
Zimne wiosny z przymrozkami po-
wodują niszczenie zalążków kwia-
towych lub nawet kwiatów. Takie 
rośliny nie nektarują i nie pyłkują, 
co powoduje zmniejszanie się ilości 
pszczelego pożytku. Ponadto ciepłe 
zimy pobudzają rośliny do wegeta-
cji, takie rośliny nie odpoczywają 
i są zdecydowanie słabsze. Dodat-
kowo duże letnie upały powodu-
ją, że nektar paruje, co dla pszczół 
oznacza mniejszą ilość pożytku.

Świat pszczół jest więc niezwy-
kle skomplikowaną strukturą. Z pew-
nością należy zabiegać o dobrostan 
tych pożytecznych stworzonek.

Czy czeka nas katastrofa?
– Owady zapylające mają zasad-

nicze znaczenie dla życia na na-
szej planecie – mówi Marcin To-
sza, przyrodnik, Główny Specjali-
sta w Biurze ds. Geologii Urzędu 
Miejskiego w Jaworznie. – W naszej 

tek [zebrane pyłki kwiatowe, nektar 
oraz spadź – red.] z kilkuset metrów. 
Gdy pszczoła wywiadowca odnajdzie 
pożytek, powraca do ula i informuje 
o znalezionych pożytkach. Wykonu-
je wtedy tzw. taniec. Jeśli pożytek ro-
śnie do 100 metrów od ula, pszczoła 
wykonuje taniec okrężny, jeśli dalej – 
zatacza koła tworzące ósemkę z cen-
tralną linią prostą. Wtedy pszczoły 
lecą z ula do pożytku niczym po li-
nijce, ul – pożytek, pożytek – ul i tak 
kilkadziesiąt razy dziennie.

Istotne jest też to, że w miodzie 
żadnych toksyn ze środowiska się 
nie odnajdzie.

Pan Piotr uważa, że pszczoły nie 
oczyszczają pożytku z toksyn, one 
w ogóle takiego nektaru nie pobie-
rają. Jeśli pszczoła widzi kwiat zabru-
dzony lub skażony jakąś substancją, 
metalami ciężkim – kadmem, oło-
wiem, które pojawiają się w pasie-
kach miejskich, pszczoła nawet nie 
siada na taki kwiat.

Czego o pszczołach nadal nie 
wiemy?

Niestety, nadal nie uda-
ło się ustalić, skąd pszczoły wie-
dzą, z której larwy powstanie kró-
lowa lub robotnica. – Pszczoły 
za bardzo tego nie rozróżniają – 
mówi pszczelarz Janusz Banach.
Naukowcy do tej pory badają sche-
mat, jak pszczoły wybierają dane ja-
jeczko, potem larwę, żeby z niej po-
wstała matka. Jest to temat niezgłę-
biony, jak jeszcze wiele rzeczy doty-
czących pszczół.

Z trutniami sprawa jest prostsza. 
Wylęgają się w komórkach więk-
szych niż pozostałe larwy, wszyst-
kie pszczoły karmiące larwy wiedzą 
więc, że królowa złożyła tam jaja nie-
zapłodnione. Trutnie to więc przy-
rodnicze dziwadło.

O zmysłach pszczół
– Pszczoła posiada pięć oczu – 

mówi pszczelarz Bogdan Koszow-
ski – dwa złożone (około 3000 so-
czewek w jednym oku) i 3 przyocz-
ka, które prawdopodobnie, nie jest 
to dokładnie zbadane, zbierają in-
formacje o polaryzacji światła, czy-
li o położeniu słońca. Oczy złożone 
służą do rozróżniania kwiatów.

Każdy przedmiot pszczoły po-
strzegają jako mozaikę złożoną 
z ok. 4000 elementów, każdy z nich 
widzą niezależnie. Daje to możli-

Jego pszczele towarzystwo mieszka 
w 20 ulach, w każdym z nich ok. 60 
tys. pszczół latem, czyli ok. 120.000 
przebiegłych osobników.

Pszczoły tworzą skomplikowane 
społeczne struktury. Pszczele robot-
nice podzielono na te zbierające nek-
tar, te budujące i strzegące uli. Po-
trafią zadecydować o tym, która lar-
wa będzie robotnicą, która matką, 
a która trutniem. Mechanizmu tego 
„wyboru” do tej pory nie udało się 
jednoznacznie rozwikłać. Dla lepszej 
orientacji w takim pszczelim świat-
ku hodowcy oznaczają matkę krop-
ką, białą jeśli to matka jednoroczna, 
i odpowiednio dla kolejnych lat – 
żółtą, czerwoną, zieloną i niebieską. 
Matki dożywają 5 lat.

Wzór patriotyzmu
– Matka jest w ulu zawsze jedna 

– mówią pszczelarze. – Pszczół jest 
w sezonie w ulu maksymalnie 80 
tys., a trutni garstka, służą dla uprzy-
jemniania życia pszczołom. Jesienią 
są wyrzucane bezwzględnie z ula.

Pszczoły to stworzonka społecz-
ne, dla uniknięcia kłopotów w dużym 
światku każdego ula, wypracowały 
skomplikowany system komuniko-
wania się między sobą. Najistotniej-
sze przekazywane przez nie informa-
cje dotyczą tego, gdzie i jak daleko 
od ula kwitnie przyroda.

– Pszczoła, która znajdzie poży-
tek (miejsce, gdzie może pozbierać 
nektar czy pyłek) przylatuje do ula 
i na plastrze miodu wykonuje tzw. 
taniec pszczeli. W zależności pod ja-
kim kątem go wykonuje, jak często 
porusza odwłokiem, ile razy okrąży 
ten plaster, to jest to informacją dla 
innych pszczół, że w tym kierunku 
i w takiej odległości coś tam mogą 
zebrać – mówią pszczelarze. Najda-
lej pszczele robotnice odlatują na ki-
lometr, półtora od ula. To odległość, 
z której coś do ula przynoszą.

– Jeżeli się rozsądnie zacho-
wujemy – instruują pszczelarze – 
to pszczoła nie użądli. Nie zacze-
piajmy ich, żyjmy z nimi w zgodzie. 
Pszczoła nie jest nastawiona na to, 
żeby zginąć, bo użądlenie powodu-
je, że ona ginie, ale broni bezwzględ-
nie, jeżeli chcemy jej zrobić jakąś 
krzywdę i grzebiemy jej w rodzinie. 
Pszczoła to wzór patriotyzmu, każ-
da z nich zabiega o dobrostan wła-
snego ula.

Co umieją pszczoły?
Pszczoła to wbrew pozorom 

stworzonko bardzo skomplikowa-
ne, główkę ma nie od parady. O tym 
co wiedzą pszczoły opowiadał nam 
pszczelarz Piotr Bader.

– Pszczoła składa się tak jak każ-
dy inny owad – objaśniał pan Piotr 
– z głowy, tułowia, odnóży. Skrzydeł 
ma cztery pary, odnóży trzy pary. 
Najważniejszym zmysłem pszczoły 
jest zdecydowanie węch. Udowod-
niono, że pszczoła ma tysiąc razy 
lepszy węch od psa. Wyczuwa poży-

strefie klimatycznej niemal 80 proc. 
kwiatów polnych i upraw są zależne 
od zapylenia przez owady – trzmie-
le, pszczoły miodne i samotnice, osy, 
motyle, ćmy, chrząszcze i różne ga-
tunki muchówek. W minionych dzie-
sięcioleciach drastycznie zmniejszy-
ła się zarówno liczebność, jak i róż-
norodność gatunków dzikich owa-
dów. Szacuje się, że zagrożonych 
wyginięciem jest ponad 40 proc. 
gatunków owadów. Jednocześnie 
musimy pamiętać, że owady są bar-
dzo istotnym elementem wszystkich 
ekosystemów i ich wymarcie dopro-
wadzi do katastrofy na niespotykaną 
skalę. Dlatego też wszystkie działa-
nia, które poprawią los owadów, 

są niezwykle ważne i cenne. Mia-
sto Jaworzno wcześnie włączyło się 
do działań edukacyjnych związanych 
z tym problemem, bo już w 2015 r. 
ustawiło pierwsze domki dla zapy-
laczy – do dzisiaj można je oglądać 
na GEOSferze oraz przy Bibliotece 
Miejskiej na Rynku.

– Od tego czasu przy każdym 
projekcie, w którym rewitalizo-
wano lub tworzono nowe prze-
strzenie parkowe, ten element 
zawsze się pojawia – domki dla 
owadów znajdziemy na plan-
tach, w parku angielskim, par-
ku Podłęże czy na Sosinie – re-
lacjonuje Marcin Tosza. – Jed-
nocześnie mamy pełną świado-
mość, że w Jaworznie działanie 
to ma wymiar czysto edukacyjny. 
Mieszkamy w bardzo specyficz-
nym mieście z dużą ilością zie-
leni, o specyficznej strukturze, 
w której dzielnice są rozdzielone 
lasami, zadrzewieniami, polami 
uprawnymi lub często niedoce-

nianymi tzw. nieużytkami (które 
potrafią być miejscami o dużej 
bioróżnorodności). Nie jesteśmy 
wielką betonową pustynią, gdzie 
owady nie mogą znaleźć natu-
ralnych schronień, jednak mając 
świadomość problemu, wiemy, 
że każde najdrobniejsze nawet 
działania mają ogromną wagę 
i powinny być realizowane, tak-
że te, których wymiar ogranicza 
się do działań nakierowanych 
na edukację – dodaje pan Marcin.

Na zakończenie malutka dygre-
sja – polscy naukowcy od lat pracu-
ją nad małym robotem zapylającym, 
ale jak to tak robot „wzorem patrioty-
zmu” ? Pszczoły nadal górą. 

Ela Bigas 

Aktualności

Owady zapylające, zwane też 
zapylaczami, odpowiada-
ją w naturze za zapylenie 

krzyżowe roślin. Innymi słowy,  
przenoszą pyłek pomiędzy rośli-
nami tego samego gatunku, dzięki 
czemu rośliny te mogą owocować. 
Dzieje się to najzupełniej przy oka-
zji – same zapylacze żywią się nek-
tarem i pyłkiem. Uznaje się, że za-
pylacze mają decydujący wpływ 
na gospodarkę żywnościową całe-
go świata. Kilkaset gatunków roślin 
uprawnych wymaga „pomocy” za-
pylaczy. Spośród tysięcy gatunków 
owadów zapylających człowiek 
„udomowił” jedynie pszczoły zwa-
ne miodnymi. Oczywista mamy też 
tzw. pszczoły dzikie. W Polsce żyje 
ich ok. 470 gatunków, szacuje się, 
że na świecie jest ich ok. 20 tys. 
gatunków. Naukowcy twierdzą, 
że za 1/3 do 1/2 zapyleń odpowia-
dają inne gatunki owadów. Wśród 
nich wymienia się m.in. motyle, 
muchówki, osowate i chrząszcze. 
Do grupy zapylaczy zaliczono 
również… ślimaki, nietoperze 
i jaszczurki.

Pszczoły i … Einstein
Albert Einstein – jeden z najwybit-

niejszych naukowców – miał ponoć 
powiedzieć, że kiedy z powierzchni 
ziemi znikną pszczoły, to człowieko-
wi pozostanie już najwyżej kilka lat 
życia. Niestety, jak się okazało, sza-
nowny Einstein tak nie powiedział, 
a brak zapylaczy nie spowoduje za-
głady ludzkości, choć może spowo-
dować klęskę głodu na skalę świa-
tową. Może więc lepiej zabiegać 
o dobrostan zapylających i uniknąć 
w przyszłości takich kłopotów.

Szczególnie powinniśmy więc 
dbać o nasze udomowione pszczo-
ły miodne. Ich zwyczaje człowiek 

poznaje już od ok. 8000 lat, uzna-
je się, że wtedy hodowlę prowadzili 
już Hiszpanie. Chrześcijanie widzieli 
w pszczołach dusze zmartwychwsta-
łe, Azjaci utożsamiali pszczoły z du-
szami zmarłych. Pszczoły w daw-
nych kulturach symbolizowały pil-
ność, odwagę i pracowitość. Z prze-
kąsem można rzec, że są mniej pra-
cowite niż mrówki, tracą wszak czas 
na bzyczenie. Spójrzmy na ten zło-
żony pszczeli świat okiem pszczela-
rzy z Jaworzna na Śląsku. Im bliżej 
poznamy życie pszczół, tym bardziej 
damy się przekonać do ich ochrony.

Pszczoły są zawsze w dobrym 
nastroju

Pszczoła robotnica waży ok. 1 
grama, pewnie dobrze najedzona 
nieco więcej. Matka pszczela jest 
dwa razy większa, waży więc 2 gra-
my, taką wagę mają też trutnie – 
pszczela płeć męska. W ulu najbar-
dziej zapracowane są robotnice.

– Pszczoły są zawsze w dobrym 
nastroju – twierdzi pszczelarz Wła-
dysław Odrzywołek i pewnie ma ra-
cję, wszak hoduje je już od 30 lat. 

Skomplikowane życie owadów zapylających

Janusz Banach

Marcin Tosza

gBogdan Koszowski

Piotr Bader

y yWładysław Odrzywołek

Pszczela rodzina

Domki dla owadów w GEOsferze
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e zdjęcie

n
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perm
anentna pow

ieść satyryczna
pisana przez życie – odc. 581

Jakub D
ąbek

Jaw
orzno m

ało znane 
– K

am
ien

ie…Cm
entarz żydow

ski na jaw
orznickim

 Podłężu
 (fot. J. G

ałecki)

Obelisk ku czci ofiar obozu N
eu-Dachs na Osiedlu 

Stałym
 (fot. J. Saw

iak)

18 grud
nia 2022 roku

O
statnio w

 naszym
 m

ieście odbyła się konfe-
rencja, której tem

atem
 było bezpieczeństw

o.
Po analizach w

yszło, że nasze m
iasto jest 

bezpieczne. A to, że ulice są ciem
ne, latarnie 

nie św
iecą w

 poszczególnych dzielnicach,
na przejściach dla pieszych – to jakby nikogo nie 
obchodziło. O

byśm
y nie doczekali takich czasów

,
że kiedy zapadnie zm

rok, to żeby w
yjść z dom

u,
trzeba będzie sobie kupić latarkę. N

o, ale co tam
św

iatło na ulicach. N
ajw

ażniejsze, że jest bez-
piecznie, choć trzeba chodzić po nierów

nych
chodnikach i uw

ażać. O
 innych niebezpieczeń-

stw
ach tutaj nie w

spom
inam

y.

Po reklam
ach w

 telew
izji i po półkach sklepo-

w
ych już w

idać, że zbliża się św
ięty M

ikołaj.
Aby prezencik przyniósł, trzeba napisać liścik 
lub głośno pow

iedzieć, co by się chciało, żeby 
św

ięty z nieba przyniósł. D
zieci już rozpoczę-

ły pisanie listów
. D

orośli pow
inni też głośno

artykułow
ać, czego chcą od św

iętego. Bo a nuż
przyniesie coś, co nam

 się nie spodoba? Skoro 
nie dostał od nas listu, to co się dziw

ić.

Jak się będzie nazyw
ać w

 nadchodzącym
 roku 

firm
a Tauron W

ydobycie? Tego na razie nie 
w

iem
y. W

iem
y tylko, że nazw

a ta obow
iązyw

ać 
będzie do końca bieżącego roku. A że proces
zm

iany nazw
y takiej jak firm

y Tauron W
ydoby-

cie, która składa się z kopalni Jaw
orzno, Brzesz-

cze, Janina jest skom
plikow

any, to będzie długi, 
bo w

ym
aga zm

ian dokum
entów

 rejestrow
ych,

pieczątek, papieru firm
ow

ego etc., dlatego now
a 

nazw
a obow

iązyw
ać będzie do 2024 roku. N

o, 
ale jaka to będzie nazw

a? Czy będzie ogłoszony 
konkurs? N

a razie nikt Tauronu W
ydobycie nie 

puszcza pary.

W
 każdej plotce jest odrobina praw

dy. W
 tym

 
w

ypadku tu i ów
dzie m

ów
i się, że autobusy

PKM
-u nie będą jeździć do Katow

ic, bo stoją 
w

 korkach. I co z ludźm
i, którzy w

 stolicy w
oje-

w
ództw

a m
ają spraw

y do załatw
ienia? Ano trze-

ba będzie jeździć pociągiem
. N

o i dobrze, że po-
ciąg będzie pracow

ał jako m
etro w

 św
iatow

ych 
m

etropoliach i rozw
iąże się spraw

a dotarcia 
do Katow

ic. Tylko jak dojechać szybko i spraw
nie 

do Szczakow
ej? N

ad tym
 trzeba m

ądrze i szybko
popracow

ać. A co z tram
w

ajam
i do Szczakow

ej?
A co z dw

orcem
? A co z parkingiem

 przed dw
or-

cem
? M

oc pytań, na które trzeba szybko i kon-
struktyw

nie odpow
iedzieć, a potem

 zrealizow
ać.

Czy się to uda? M
am

y nadzieję.

Pisanie a polityka
Piszę dla pokrzepienia
Serc, nie dla polityki
Lecz żadnej w

ładzy
N

ie żałuję słów
 krytyki.

C
hociaż pisaniem

K
raju nie zbaw

ię
B

łędy i pom
yłki

W
yłapać potrafię.

R
anek ulgę bólu

Po nocy przyniesie
W

 słonecznej pogodzie
P

łynie od now
a

w
 A

rce zbaw
ienia

Po spokojnej w
odzie.

W
ychodzę z cienia pam

ięci
D

eszczow
e słone łzy

Spływ
ają po tw

arzy 
W

idzę przyszłość w
 oddali

P
rzedstaw

ia nam
alow

ane 
R

óżnorodne obrazy. 

Tej jesieni zniknęły 
P

rzedw
yborcze hałasy 

Idą już dla 
Ludzi lepsze czasy.

N
a niebie św

ieci
K

siężyca pośw
iata 

R
ząd Tuska 

B
ędzie na lata.

O
pozycja zjednoczona

M
urem

 stoi
P

rezesa zagryw
ek

Się nie boi.

W
iększość w

 Sejm
ie 

I Senacie m
acie

W
ierzym

y rządow
i, 

że o Polskę zadbacie.

Z
m

ienim
y struktury

Starego rządzenia
Lepiej będzie dla
K

ażdego pokolenia.

W
różka przyjęła

Intencję czy m
am

y
Żyć z PiS-em
Trzecią kadencję?

Sam
a sobie nie

W
ierzy co karty

N
a stole w

skazują
C

ałą praw
dę

K
to w

ygrał
G

łosy z urny pokazują.

N
a konw

encjach i
N

a spotkaniach z ludźm
i.

P
rzeciw

 opozycji PiS
B

ył okrutny, a 15 października 
Po głosow

aniu był
B

ardzo sm
utny.

W
ygraliśm

y w
ybory

A
 m

am
y m

niejszość
W

 Sejm
ie i Senacie

To w
yborczy nasz błąd

Trudno nam
 będzie 

Skom
pletow

ać rząd.

Pisow
ską rolą jest

O
tum

anić lud bajerą
B

o chcą w
ystaw

ić
M

oraw
ieckiego na prem

iera.

Jan R
yszard D

rąg W
 d

zisiejszym
 tek

ście o starym
 

cm
entarzu żydow

skim
 na jaw

orz-
nickim

 P
odłężu, a dokładnie o ży-

dow
skich tradycjach chow

ania zm
arłych, 

a tak
że o tym

, dlaczeg
o n

a żyd
ow

skich 
nagrobkach, zw

anych m
acew

am
i, układa 

się po dziś dzień kam
ienie. F

inalnie zaś 
o tym

, czy to praw
da, że w

 przeszłości sta-
rotestam

entow
ych chow

ano na siedząco, 
a jeśli tak – to dlaczego?

Z
acznijm

y w
szak od początku. C

m
entarz 

przeznaczony dla jaw
orznickich Żydów

 po-
w

stał w
 drugiej połow

ie X
IX

 w
ieku. W

iązało 
się to ze znacznym

 w
zrostem

 populacji ży-
dow

skiej na terenie ów
czesnego Jaw

orzna, 
a co za tym

 idzie, koniecznością pow
stania 

tego typu nekropolii także tutaj. W
cześniej 

bow
iem

 lokalnych przedstaw
icieli w

yzna-
nia m

ojżeszow
ego chow

ano w
 B

ędzinie lub 
w

 C
hrzanow

ie. W
 X

X
 w

ieku populacja żydow
-

ska w
 Jaw

orznie liczyła około 10 proc. ogó-
łu. W

zajem
na egzystencja ludności polskiej 

i żydow
skiej przebiegała raczej spokojnie, 

w
szak ze w

zględu na pew
ne w

yalienow
anie 

tutejszych Żydów
, w

ynikające z braku pełnej 
asym

ilacji, ludność żydow
ska żyła w

 pew
nym

 
odosobnieniu. D

latego też w
okół jej sposobu 

życia i różnego rodzaju obyczajów
 narosło 

w
iele m

itów
 i stereotypów

. D
otyczyło to m

ię-
dzy innym

i spraw
 zw

iązanych z pochów
kiem

 
i cm

entarzem
 jako takim

. Fałszyw
e poniekąd 

prześw
iadczenia funkcjonow

ały zresztą za-
rów

no w
 skali m

ikro, jak i m
akro.

I tak np. dość pow
szechnym

 było przeko-
nanie, że społeczność żydow

ska nie dba o sw
e 

cm
entarze i nie pam

ięta o sw
ych zm

arłych. 
Pom

im
o w

szak faktu, że starotestam
entow

i 
traktują śm

ierć jako sw
ego rodzaju „tabu”, 

a sam
 cm

entarz jak „dom
 um

arłych”, w
 który 

zbytnio nie pow
inno się ingerow

ać, to jednak 
zobow

iązani są do do cyklicznego odw
iedza-

nia m
iejsca pochów

ku sw
ych bliskich. N

ato-
m

iast prześw
iadczenie o zaniedbaniu ow

ych 
nekropolii w

zięło się z nieco innego faktu. 
O

tóż w
 w

yniku celow
ej eksterm

inacji przepro-
w

adzonej przez N
iem

ców
 i ich sojuszników

 
w

 czasie II w
ojny św

iatow
ej, społeczność ży-

dow
ska zm

niejszyła się w
 Europie o 90 proc. 

Po w
ojnie natom

iast ów
czesna w

ładza ludow
a 

w
ykazyw

ała się częstokroć postępow
aniem

 
i propagandą antysem

icką. D
latego też po-

zam
ykane w

 czasie w
ojny cm

entarze, często 
zdew

astow
ane i pozbaw

ione gospodarzy 
popadały w

 ruinę, prezentując w
 ten sposób 

nędzny raczej w
idok. Stan taki utrzym

uje się 
w

 pew
nej m

ierze do dziś, poniew
aż w

 m
iej-

scach, w
 których kiedyś żyło w

ielu Żydów
, 

teraz ich po prostu nie m
a.

P
o d

ru
g

ie; w
ielu

 P
olaków

 p
ow

ielało 
w

 przeszłości pogląd jakoby Żydów
 chow

a-
no na siedząco. D

laczego? Poniew
aż Żydzi 

m
ieli w

ychodzić z założenia, że w
 ten sposób, 

z pozycji kucnej, w
 dniu sądu, w

 przeciw
ień-

stw
ie do chrześcijan pochow

anych w
 pozycji 

leżącej, zdecydow
anie szybciej w

staną i do-
staną się do królestw

a niebieskiego. Trudno 
jednoznacznie stw

ierdzić, czy na jaw
orznic-

kim
 kirkucie kogokolw

iek pochow
ano w

 ten 
sposób. N

ie m
ożna tego w

ykluczyć, tym
 

bardziej, że funkcjonują do dziś przekazy, 
jakoby w

 specjalnym
 pom

ieszczeniu na w
spo-

m
nianej nekropolii istniało pom

ieszczenie 
do przygotow

yw
ania zm

arłego do pochów
ku 

oraz, że znajdow
ać się tam

 m
iały – specjalnie 

przygotow
ane – niew

ielkie krzesła z grubego 
drew

na, które przeznaczone były być m
oże 

do tej w
łaśnie form

y pochów
ku. C

zy to jednak 
praw

da, czy jedynie jedno ze źródeł stereoty-
pu – nie sposób jednoznacznie rozstrzygnąć.

I w
reszcie tytułow

e kam
ienie. Z

apew
ne 

niejeden z nas zauw
ażył, że w

 pierw
szych 

dniach listopada na żydow
skich cm

entarzach 
znicze czy kw

iaty to rzadkość. N
atom

iast 
niem

al regułą jest to, że na nagrobkach, czy 
różnego rodzaju obiektach jak obeliskach 
up

am
iętniających zag

ład
ę sp

o
łeczn

ości 
żydow

skiej, bardzo często układa się różnej 
w

ielkości kam
ienie. D

laczego? N
ajczęściej 

tłum
aczy się to w

 dw
ójnasób. Po pierw

sze,  
naw

iązyw
ać to m

a do faktu, że św
iątynia 

jerozolim
ska zbudow

ana była w
łaśnie z ka-

m
ienia, a po drugie tłum

aczono to w
zglę-

dam
i zdecydow

anie bardziej praktycznym
i. 

O
tóż w

 przeszłości, kiedy w
 Z

iem
i Św

iętej 
chow

ano starotestam
entow

ych, to robiono 
to zazw

yczaj na odosobnionych terenach pu-
stynnych. A

by w
szak dzika zw

ierzyna (często 
padlinożerna) nie rozgrzebyw

ała grobów
, 

usypyw
ano na nich kam

ienny kopiec, którego 
celem

 była osłona i ochrona ciała  w
 grobie 

by to nie zostało naruszone. Zw
yczaj ten, 

kiedyś zdecydow
anie praktyczny, stał się 

zdecydow
anie bardziej sym

bolicznym
 i funk-

cjonuje do dzisiaj.
J

A
R

O
S

Ł
A

W
 S

A
W

IA
K

– N
o

, ale jesteśm
y b

o
g

aci, 
d

etektyw
ie.

– N
o

 b
o

 m
ilio

n
y za Izerę 

n
am

 się p
o

 p
ro

stu
 n

ależały, 
sąsied

zie.
– A

 w
id

zisz, jak P
au

lek 
w

ycyckał sw
o

ich
 ko

leg
ó

w
 

z P
iS-u?

– D
o

 ko
ń

ca n
ie w

iem
, czy 

w
ycyckał, ale las sp

rze
d

ał, 
d

rzew
o

 w
yje

ch
ało

, ch
o

ć 
w

 su
m

ie o
d

rasta. A
 P

iS 
zo

stał „w
ycięty” razem

 
z lasem

.
– N

o
 tak, ciekaw

e czy teraz 
P

au
lek zb

rata się z n
o

w
ym

 
p

rem
ierem

, n
a któ

reg
o

 tak 
n

arzekał i p
lu

ł?
– M

yślisz, że jest w
 stan

ie?
– Jak jest ko

n
iu

n
ktu

ralistą, 

to
 czem

u
 n

ie.
– K

o
n

iu
n

ktu
ralistą?

– Jeszcze m
iesiąc tem

u
 b

ył 
p

iso
w

cem
 w

 n
arracji, a teraz 

jest n
iezależn

y? K
to

 w
ie, 

co
 b

ęd
zie p

ó
źn

iej?
– To

 w
szystko

 d
la Izery?

– W
łaśn

ie n
ie w

iem
, 

b
o

 em
erytó

w
 d

o
 Izery n

ie 
p

rzyjm
u

ją.
– Z

o
b

aczym
y, d

o
kąd

 
ko

n
iu

n
ktu

ra g
o

 zap
ro

w
ad

zi. 
W

id
zisz, ro

k tem
u

 p
raco

w
n

ik 
fizyczn

y n
a elektro

w
n

i, teraz 
p

raw
ie „d

yrekto
r Izery”, 

a n
a w

io
sn

ę em
eryt.

– O
j, b

ycie ko
n

iu
n

ktu
ralistą 

n
ie jest łatw

e.
– W

ażn
e, żeb

y kasa się 
zg

ad
zała.
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